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Walka 
z wlasnym cieniem 


Z górą sto lat mija od-chwili, 
gdy pisarz niemiecki, Chamisso, 
wydal swego „Piotra Schle- 
mihla“. jest to fantastyczna opo- 
wieść o chorym człowieku, który 
postradał własny cień. 


Gdyby Chamisso żył dzisiaj w 
Polsce, mógłby napisać nową 
wersję „Schlemihla”. Bohater 
opowieści nie szuka własnego 
cienia, ale przeciwnie, nie mogąc 
uwolnić się od  nieodstępnego, 
ciemnego towarzysza, ucieka 
wciąż przed własnym cieniem i 
toczy z nim nieustanną, bezna- 
dzieiną walkę. 


Takich dziwnych, chorych lu- 
dzi mamy u siebie całą, wielką 
gromadę. 


W okresie tworzenia się form 
wewnętrznego życia w Polsce, 
ludzie ci mieli wpływ decydujący. 
Oni urządzali Polskę, ich dzie- 
łem był hyper-demokratyczny 
ustrój państwa, ich prawowitem 
dzieckiem tak zwane sejmo- 
władztwo. 

Gospodarowali, jak chcieli, ale 
gdy po krótkim czasie ujawniły 
się fatalne skutki tej gospodarki, 


do mózgów ich zakradła się 
dziwna choroba. Strach przed 
własnym cieniem. Nie pomni 


przeszłości, a nie zdolni już do 
pozytywnej, normalnej pracy, za- 
częli obłędną ucieczkę. 

Chora walka z własnem cia- 
łem doprowadziła ich do zama- 
chu majowego. 


Po zamachu posiedli nieogra- 
niczoną niema! władzę, mieli w 
ręku wszystkie możliwości. Go- 
spodarowali, nie pytając nikogo 
o zdanie, przez cztery lata. 


I jakiż jest stosunek tych ludzi 
do dzieła rąk własnych, za które 
ponoszą wyłączną odpowiedzial- 
ność? 

Bezwzględnie negatywny! Gdy 
zabiorą głos, to tylko poto, by 
rzucać gromy, piętnować i oskar- 
cieniem. Rzucając słowa pot- 
pienia na innych, nie rozumieją 
nawet, że krytykują bezlitośnie 
samych siebie. 


w swej chorej wyobraźni 
uważają własny cień za coś ob- 
cego, widzą go w wydłużonych 
postaciach społeczeństwa, partyj 
i postów. Nie poznają własnych 
czynów, uważają je za coś obce- 
go, potępiają... Chcieliby prze- 
rzucić ciężar winy na innych, a 
czymiikom pozytywnej myśli i 
czynu zamykają wciąż drogę do 
pracy. 


Bezradni stoją wobec piętrzą- 
epeh sie trudności, niezdolni 
oderwać wzroku od prześladują- 
cej ich wizji. Chcieliby pozbyć 
się mieodstępnego towarzysza, 
jak Schlemihl, sprzedać go, lub 
wtłoczyć w inne ręce, ale cień 
rośnie i olbrzymieje niby żywy 
wyrzut sumienia. 


W chorej wyobraźni trwa wal- 
ka z własnym cieniem, ubez- 
wiadnia wolę, paraliżuje umysł, 
odzwierciadla tragedję dzisiej- 
szej Polski. 


S. S, 


„Okres rozstrzygający” 


Po wywiadzie p. premjera Pił- 
sudskiego uchodzi za rzecz pew- 
ną, że — jak pisze dziś jedno z 
pism sanacyjnych „wywia 
inauguruje okres rozstrzygający 
w sprawie konstytucji” i że decy- 
zje w tej dziedzinie zapadną już 
w najbliższej przyszłości. 


PARYŻ, 28. 8. (ATE.) Hisz- 
panję, Francję i południową An- | 
glję ogarnęła fala upałów. Wczo- | 
raj w Madrycie termometr wska- 
zywał 500 C., w Paryżu 330, w 
Londynie 340, 

PARYŻ, 28. 8. Upały w Pary- 
żu trwają nadal. Gdy we wtorek 
temperatura wynosiła 31 stopni 
Celsjusza, to w środę zanotowa- 
no już nawet 33 stopnie w cie- 
niu. Następstwem tych niezwy- 
kłych o tej porze upałów były 
liczne wypadki porażenia sło- 
necznego. 

Również z Hiszpanji donoszą 
o silnej fali upałów. W Madry- 
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Dzień polityczny 


Konferencja rolnicza 

W dniu dzisiejszym rozpoczę- 
ła się konferencja rolnicza, na 
którą przybyli delegaci państw 
środkowo-europejskich. Między 
innymi przybył dziś rano ru- 
muński minister rolnictwa. 

Delegację polską na tej konfe- 
rencji stanowią ministrowie: 
Kwiatkowski, Janta-Połczyński, 
Staniewicz ı Zaleski. Obrady kon 
ferencji odbywają się w ministe- 
rjum rolnictwa. i 

W Prezydjum Rad 

Ministrów 

Dziś w południe do prezydjum 
rady ministrów przybył premjer 
p. Piłsudski, który odbył dłuższą 
naradę z p. Beckiem. 

Zaprzeczona pogłoska 

Dziś w pewnych kołach kurso- 
wała pogłoska, jakoby rząd za- 
mierzał już w najbliższym czasie 
rozwiązać sejm. W kołach mia- 
rodajnych zaprzeczono katego- 
rycznie tej pogłosce. ` 
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Pogodnie 


Na wschodzie Polski j w wileń 
skiem chmurno i dżdżysto, poza- 
tem dość pogodnie. i 

Temperatura o godz. 8-ej rano 
wynosiła: we Lwowie, Kielcach, | 
Tarnopolu, Suwałkach i Prze- 
myślu po 13 st, w Warszawie, 
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ściu, Zakopanem, Dęblinie, Łuc 
ku, Grodnie į Cieszynie po 14 st., 
w Białymstoku, Grudziądzu, To- 


runiu i Zalszczykach po 15 st.. w || 


Gdyni, Krakowie, Poznaniu, Li- 
dzie Pohulance i Krynicy po 16 
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Pińsku, Wilnie, Lublinie, Brze- |j 


nastąpić ma ta zmiana konstytu- 
cji? 


Nie przez Sejm? 
Charakterystyczną jest rzeczą, 
że prawie wszyscy sanatorowie u- 
ważają, iż obranie drogi normal- 
nej przez Sejm jest ze strony 
czynników decydujących wyklu- 
czone. W kołach tych powszech- 


Powstaje pytanie jaką drogą | nie przypuszczają, że Sejm obec- | tucji, 


Fala upalów 


ogarnęła Anglię, Francję 


cie zanotowano w środę 500 Cel- 
sjusza. Około, wieczora stolica 
Hiszpanji .nawiedzona została 


Warszawa, czwarteX 28 sierpnia 1930 c. 


my podatkowe 


CNA 20 GROSZY Rok V 


jypadku 


odiywa się rajd lotniczy Małej Ententy 


na trasie Belgrad — Bukareszt — Lwów — Warszawa 


BUKARESZT, 28. 8. (Tel. wł.) 
Lot Małej Ententy i Polski odby- 
wa się w ciągu dnia dzisiejsze- 
go ściśle według programu i bez 
wypadków, na trasie Belgrad — 
Bukareszt — Jassy — Lwów — 
Poznań — Warszawa. 

Na lotnisku  bukareszteńskim 
wylądowały między godziną 


ny zostanie rozwiązany, a Sprawa 
zmiany konstytucji zostanie jako- 
by załatwiona przed rozpisaniem 
wyborów do nowego Sejmu. 


Oktrojowanie albo 
pisbiscyt 
Na pytanie jak to ma być zała- 
twione bez Sejmu odpowiadają: 
Albo przez oktrojowanie konsty 
to znaczy nadanie nowej 


Hiszpanię 


burzą, która w różnych częściach 
miasta wyrządziła olbrzymie 
|szkody. (U.) 


Z powodu ostatnich kutustrof 


prasa francuska atakuje 
ministerjum lotnictwa 


PARYŻ, 28.8. (ATE). W związ- 
ku z ostatnimi wypadkami w lot- 
nictwie francuskiem prasa wystę- 
puje pod adresem ministerjum lot 
nictwa z żądaniem wyjaśnień. 

„Populaire“ zaznacza, iż głów- 
ną przyczyną katastrof jest po- 
sługiwanie się przestarzałymi apa 
ratami i żąda od ministra lotnie- 
twa, aby przeprowadził w szyb- 
kim czasie kontrolę samolotów i 
polecił wycofać aparaty, które są 


zużyte. 

Jeden z deputowanych zapowie 
dział zgłoszenie interpelacji w 
sprawie ostatnich wypadków lot- 
niczych. Należy zaznaczyć, iż po- 
za wczorajszemi dwoma wypadka- 
mi, w których zginęło 10 lotników, 
wydarzyły się dwie inne katastro- 
fy, w których lotnicy nie ponieśli 
żadnego szwanku, lecz aparaty zo- 
stały zniszczone. 


St. Zjednoczone wprowadzą 


ubezp eczena na wypadek hezroboca 


PARYŻ, 28.8. Z Nowego Jorku 
donoszą: gubernator stanu Nowy 


B. prezydent Leguia 
zyje 

PARYŻ, 28. 8. Według ostat 

nich wiadomości z Limy, junta 

(rada) wojskowa oddała podpuł 

kownikowi Sanchez Cerro kie- 


rownictwo nowego rządu w Pe- 
ru. Nowy szef rządu znajduje się 
już w drodze do Limy. Były pre 
zydent Leguia, wbrew wszelkim 
innym pogłoskom, nie umarł lecz 
znajduje się dotąd na jednym z 
okrętów wojennych jako jeniec. 


w sobotę dnia 


st, w Bydgoszczy i Kaliszu po |$ 


17 st. 


DTWARCIE SEZONU JESIENNEGO 


wyścigów konnych w Warszawie 


na polu mokotowskiem. 


Początek o godz. 3-ciej po południu 


Jork, Roosevelt, miał w Buffalo 
mowę, w której podkreślił, że, ce- 
lem zmniejszenia nędzy wśród 
bezrobotnych, państwo na wzor 
europejski będzie zmuszone wpro 
wadzić ubezpieczenie robotników 


na wypadek bezrobocia. (U) 
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Gorączkowe oczekiwanie 


BERLIN, 28.8. Do Tromsô przy 
było kilkaset dziennikarzy z całe- 
go świata na przyjęcie okrętu 
„Bratvaag“, na którym znajdują 
się zwłoki Andreego i jego towa- 
(rzyszy. Na skutek rozporządzenia! 
„rządu szwedzkiego powrót okrętu 
ma być przyspieszony. (U). 


Towarzystwo Zachęty do Hodowli Koni w Polsce 


30 sierpnia r. b. 
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7-mą i 9-tą rano wszystkie sa-; 


moloty, biorące udział w rajdzie 
i wystartowały w kierunku Jas- 
sy — Lwów. 

Lądowania pierwszych samo- 
lotów w Warszawie należy ocze- 
kiwać koło godziny 3-ej po poł. 

W Bukareszcie lotnicy polscy 
lądowali dziś w następującym 


Cara 


tajemnica najbliższej przyszłości 


konstytucji dekretem p. Prezyden 
ta, albo przez plebiscyt całej lu- 
dności. Plebiscyt taki, zdaniem sa- 
nacyjnego „I K. C.“ dałby „spo 
łeczeństwu możność zadokumento 
wania bezpośrednio swej woli“. 
Tyiko nieliczni... 
Tylko nieliczni bardzo sanato- 
rowie przypuszczają, że zmianą 
konstytucji chcą czynniki decy- 
dujące załatwić przez następny 
Sejm, tak aby już wybory zostały 
przeprowadzone pod hasłem: za 
lub przeciw zmianie konstytucji. 


Tajemnica w biurku 
min. Cara 
Tajemnica decyzji w sprawie 
konstytucji zamknięta jest w biur 
ku min. Cara. Tam spoczywa no- 
wy projekt zmiany konstytucji, 
który jakoby zawiera, w przeci- 


wieństwie do projektu BB, także; 


zmianę ordynacji wyborczej. 

W treści tego projektu zawarte 
są zapewne także istotne decyzje 
polityczne nowego rządu. 

Jest rzeczą charakterystyczną, 
iż pierwszym ministrem, z którym 
po p. Sławku i Beku rozmawiał 
nowy premier, był właśnie min. 


Car. + 


perządku: samolot nr. 21 o g. 
8.20 (start do dalszego lotu 
9.03), samolot nr. 23 o g. 8.15 
(start 9.51), samalot nr. 20 o g. 
8.43 (start 9.50). 

Doleciał również do Bukaresz 
tu samolot polski nr. 19 (pilot 
Rutkowski), który wczoraj uległ 
wypadkowi koło Cieszyna. 

JASSY, 28. 8. (Tel. wł.) — 
Wszystkie samoloty rajdowe 
przeleciały nad tutejszem lotni- 
sikem, zrzucając ciężarki mel- 
dunkowe. 

LWÓW, 28. 8. (Tel. wł.) Od 
g. tl-ej min. 15 samoloty raj- 
dowe zaczęły tu lądowanie. 
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Urlop 
p. Miedz ńskiego 


Naczelny redaktor i b. minister 
poczt i telegrafów pos. Bogusław 
Miedziński, który dokonał oneg- 
daj wywiadu z prezesem rady 
ministrów p. Józefem Piłsud- 
skim, na pierwsze swoje pytanie 
otrzymał, jak wiadomo następu- 
jącą odpowiedź: 

-— Pan, jako poseł. postawił pyta- 
nie po poselsku — t. j. tak, że odpo- 
wiedzieć na nie nie sposób: albowiem 
poseł do Sejmu jest stworzony na to, 
ażeby głupio pytał i głupio mówił. 

V związku z tą oceną, wcale 
interesująco wygląda wiadomość, 
zamieszczona na pierwszej Stro- 
nie dzisiejszej „Gazety Pol- 
skiej”. 

Redaktor naczelny „Gazety Pol- 
skiej” p. Bogusław Miedziński, . roz- 
począł z dniem wczorajszym urlop 
wypoczynkowy i wyjechał z- War- 
Szawy. Zastępuje go redaktor Wiktor 
Popławski. 

Jest poczem wypocząć. 


PARYŻ, 28. 8. Na dworcu 
Północnym w Paryżu zderzył się 
wczoraj pociąg kolei podmiej- 
skij z manewrującą lokomotywą, 
wskutek czego dziewięć osób od- 
niosło obrażenia. (U). 
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Wieszczhu gwiazd „Expresu“ 


co do poczynań 


Oto co z gwiazd przepowiadał 
i jakie rady dawał w dniu 23 
sierpnia „Expres Poranny” p0- 
rem swego nadwornego wieszcz 
biarza czy wróżbity J. S. D. od- 
krywającego codziennie niezba- 
dane tajniki przyszłości. 

W sobotę, pod symboliczną dla 
sanacji datą 23. 8. (2—3—8=13) 
pisał on pod tytułem: 

Co wróżą gwiazdy na dzień 
23 sierpnia? p". 

Dzień dzisiejszy może przynieść nie 
oczekiwane niepowodzenia i zamie- 
szanie, połączone z niepokojem ner- 
wowym. Dzięki zwiększonej pobudli- 
wości i drażliwości — możemy dziś 
latwo zostać sprowokowani lub też 
zachowaniem swem urazit innych. 
Nie jest dobry dzień do podróżowa- 
nia, dokonywania zmian i, wogóle 
wszelkich nowych poczynań, a roz- 
czarowania i nieporozumienia 
zwłaszcza z obcymi — nie dadzą na 
siebie czekać. To też dziś lepiej nic 


dn. 23 sierpnia” 


ważnego nie załatwiać. s 

Sprawy urzędowe, finansowe i ar- 
tystyczne w tym czasie nie mogą li- 
czyć na powodzenie Koło godz. 18-ej 
domiesza się do tego podrażnienie, 
szorstkość, gniew — Í w czasie tym 
możemy być narażeni na przykrości 
w związku z podwładnymi, podróża- 
mi lub korespondencją. 

Słowem horoskopy astrologa 
dla wszelkich poczynań politycz- 
nych, w dniu tym dokonanych, 
niezbyt pomyślne. - © 

Przypominamy, iż przesilen.e 
obecne właśnie przypadło na s0- 
botę 23 go i to właśnie około gv- 
dziny 18-tej, kiedy to odbyło się 
posiedzenie rady gabinetowej z 
udziałem p. Piłsudskigo. I trze- 
baż, iż właśnie sanacyjny „Es- 
pres” taką wywróżył mu prog: 
nozę. 

Nowa wsrpa! 


Słubowanie 


w poglądach premiera Piłstdskiego 
w r.1928 | dzie 


W związku z ustępem wyw'a- 
du p. prezesa rady ministrów J. 


Piłsudskiego dotyczącym  ślubo- 
wania poselsk'ego. które budz: w 
nim taką abeminację — warto 


nrzypomnieć art. 100. Rozporzą 
dzenia Prezydenta Rzeczypospo-| 
litej z dn. 6 lutego 1928 r. który 
brzmi: 

§ 1. Obejmując stanowisko, sędzia 
składa wobec prezesa lub jego zastęp 


NOWNE rozruchy 


cy 1 przynajmniej dwóch sędziów wła 
ściwego sądu ślubowanie, którego 
brzmienie ustali rozporządzenie Pre- 
zydenta Rzeczypospolitej, wydane na 
podstawie uchwały Rady Ministrów”. 
A e ą 
Rozporządzenie to` podpisu 
prezes Rady ministrów ' min:ster 
spraw wojskowych J. P'łendsk*. 
który widocznie w r. 1928 był 
zwolenaikiem ślubowania naw:t 


dla sędziów. 
W LIM. 


LONDYN, 28.8. (ATE). Na cze-,do ponownych demonstracyj prze- 


le rządu republiki Peru stanął 
pułk. Cerro, przywódca powstania. 
Wczoraj na ulicach Limy doszło 


ciwkorządowych, podczas których 
policja użyła broni. Są zabici i 
ranni. ` 


przyczyną naszych 


Dzisiaj o godzinie 6-ej rano 
sytuacja w locie okrężnym Ma- 
łej Ententy i Polski była nastę- 
pująca: 

Na pierwszem miejscu 

dotychczas Rumunja 


Rumunja: wszystkie samoloty 
(to znaczy 6) przybyły do Bel- 
gradu w terminie przepisanym. 

Jugosławia: Do Belgradu przy 
było sześć samolotów do godzi- 
ny 9-ej wiecz. 

Czechosłowacja: pięć samolo- 
tów przybyło w terminie przepi- 
sanym, zaś jeden (Nr. 10) zostai 
dzięki wypadkowi, wycofany. 


Polska narazie ostatnia 


Polska: Do Belgradu przyby- 
ły trzy samoloty: Nr. 23, piloto- 
wany przez por. Skrzypińskiego 
z por. obs. Jankowskim (wyłą- 
dował o godzinie 12.16 w połu- 
dnie), Nr. 21, pilotowany przez 
por. Wyrwickiego z por. obs. 
Pajerem (wylądował o godzinie 
13.56 w południe). 

Trzeci polski samolot Nr. 20, 
pilotowany przez por. Massal- 
skiego z por. obs. Misiewiczem, 
który przymusowo iądował pod 
Pragą, po uskutecznieniu repa- 
racji uszkodzeń, wystartował z 
Pragi w kierunku Belgradu o go- 
dzinie 14.29 po południu i pizy- 
był na miejsce o g. 19.20. 

Trzy pozostałe polskie samo- 
loty zostały wycofane z rajdu. 
Nr. 22 został zupełnie zniszczo- 
ny podczas wypadku pod Kras- 
nobrodem, w którym śmierć po- 
niósł por. Azorewicz, Nr. 19 
przymusowo, lądował pod Cie- 
szynem, przyczem okazało się, 
że początkowo podawane uszko- 
dzenie drobne uniemożliwiło je- 
dnak dalszy lot, Nr. 24 przymu- 
sowo lądował na terytorjam cze- 
chosłowackiem, przyczem został 


RARWARRARAARARARARNRRARZA 


Noc w Płomieniach 


Wielki Festiva! Filmowy 
odbędzie się w sobotę 30 sierpnia r. b. 
w LUNA - PARKU 


Dyrekcja i Organizacja Pierwszego 
w Polsce Festivalu Filmowego, bory- 
kając się z warunkami atmosferycznemi 
z niesłabnącą energią w pogoni za 
piękną pogodą podjęła akcję zmonto- 
wania na nadchodzącą sobotę niezwy- 
kle fascynującej zabawy filmowej, na 
którą gorączkowo oczekuje całe miasto. 
Olbrzymi nakład środków technicznych, 
którego koszta zwiększaja się z każ- 
dym tygodniem daje gwarancję uda- 
nia się tej, jag na nasze stosunki, wy- 
iątkowo piękńej zabawy. Wszystko co 
żyje szykuje sie na Pierwsze Wielkie 
Swięto Filmu Polskiego. 


Cena wejścia Z zł. Informacje tel. 108-08 |łoby miejsce, 


CEER - ZEEDOE YET OWN 
TADEUSZ GLUZIŃSKI. 


BEZDOMNY JEDYM 


NAJBLIŻSZE OSIELLE 


BIAŁOŁĘKA DWORSKA 


na długoterminowe spłaty 
Miejscowość SUCHA i MALOWNICZA 

ZNAKOMITA KOMUNIKACJA 
KOLEJOWA i AUTOBUSOWA 
Zarząd MEMĘPWA TE nm. <A, 
Telefon 406-34. 


POWIEŚĆ 


— Należy mi się kula w łeb. Niema wyjścia — 


szepnął. 
Zapłacił i powiókł się do domu. 


Wiatr zacinał śniegiem przesłaniał mu wzrok. 


Ktoś ukłonił mu się. 


— Starszy Baranowski — poznał i uchylił ma- 


chinalnie kapelusza. 


— Jutro udałby, że mnie nie zna — uświadomił 


n 


w rajdzie lotniczym Małej Ententy 


tak poważnie uszkodzony, 


że | piej im znanych, niźli „Lublin R. 


musiano go wycofać z konkursu. | VIII". Nie znaczy to, że samoloty 
Jak z tego pobieżnego prze-|te nie są dobrel Są one nawet 


glądu wynika, najwięcej samo- 
lotów doprowadzili Rumuni (6), 
Jugosłowianie (6), Czesi tylko 
5 i Polacy tylko 3. 


Przyczyna naszych 
niepowodzeń 


Jakie są powody tych trzech 
wypadków, które zdekompleto- 
wały naszą ekipę i zakończyły 
się tragiczną śmiercią por. Aza- 
rewicza? 

Fachowcy odpowiadają na to 
pytanie jednogłośnie. 

— Przyczyną naszych dotych- 
czasowych niepowodzeń w cza- 
sie obecnego rajdu, jak i klęsk 
w poprzednich trzech latach 
jest „wieczne eksperymentowa- 
nie“ ze strony kierowniczych 
ster naszego lotnictwa. Już trzy 


razy podczas ubiegłych lotów 
Małej Ententy ekipa nasza zaj- 
mowała ostatnie miejsce, więc 


zdawało się, że metoda ekspery- 
mentów powinna była na ten raz 
być zastąpioną przez metodę 
normalnego rozwoju. 

Rumuni i jugosłowianie, któ- 
rzy najlepiej narazie w rajdach 
tych wychodzili, lecieli na samo- 
lotach dobrze im znanych i od- 
powiednio „oblatanych'*. 

Czesi na ten rajd zakupili naj- 
bardziej renomowane, o potężnej 
mocy silniki „Asso 800“, wyda- 
jąc na cele tego rajdu jedną 
czwartą swego całego budżetu 
na lotnictwo wojskowe. 

Jak wystąpiła Polska? 

My ograniczyliśmy się jedynie 
do wysłania na rajd samolotów 
najmniej przez naszych pilotów 
„oblatanych*, dostarczonych do 
ich dyspozycji w ostatniej nie- 
mal chwili! Przecież faktem jest, 
że wszystkie konkursy elimina- 
cyjne, które decydowały o udzia- 
le tego łub owego pilota w raj- 
dzie, odbywały się nie na samo- 
lotach typu „Lublin R. VIII", na 
których naszym pilotom kazano 
polecieć w lot okrężny Małej En- 
tenty i Polski. Jeszcze przed lo- 
tem w kołach łotniczych narze- 
kano na lekkomyślność wysyła- 
nia w rajd samolotów mało zna- 
nych piłotom, twierdząc, że jest 
to eksperyment, którego skutków 
trudno przewidzieć, ] oto skutki 
nie kazały na siebie czekać. trzy 
samoloty połskie ubyły z szere- 
gów! 

Naturalnie, żę można się za- 
słaniać pechem, lecz kto udo- 
wodni, że niepowodzenie to mia- 
gdyby nasi lotnicy 
lecieli na innych samolotach, le- 


53) 


zem... 


mundur. 


drzwi. 


zupełnie dobre, może lepsze na- 
wet od innych, lecz mało naszym 
loinikom znane i mało przez nich 
używane. 


W dniu dzisiejszym trzech na- 
szych lotników, a z nimi i kilku- 
nastu pilotów zagranicznych cze- 
ka ciężka przeprawa. 


Trasa rajdu prowadzi z Bel- 
gradu przez Bukareszt — Jassy 
(nieobowiązkowe lądowanie) -~ 
Lwów — Poznań (nieoobwiąz- 
kowe lądowanie) do Warszawy. 
Długość trasy: 2032 klm. 


iepowodz 


en 


Lwów — Poznań 
odbędzie się lot na wysokości 
5.000 kilometrów. We Lwowie 
wszyscy uczestnicy rajdu otrzy- 
mają dzisiaj po dwa cechowane 
barografy. jeden zasadniczy, 
drugi zapasowy. W ciągu pierw- 
szych dziewięćdziesięciu minut 
lotu dzisiejszego, ich zadaniem 
będzie utrzymać się na wysoko- 
ści 5.000 metrów. Największą 
ilość punktów otrzyma ten z sa- 
molotów, który najdłużej na tej 
wysokości się utrzyma. Otwarcie 
barografów nastąpi następnego 
dnia przez przedstawicieli Insty- 
tutu Naukowego Badań Lotni- 
czych w Warszawie. 


Na etapie 


PRZED 14 


Borowa 
Cenir 


W dniu dzisiejszym Centrolew 


wydał następującą odezwę: 


Dwa miesiące mija od chwili, 
gdy zgromadzeni w Krakowie z 
całego kraju na Kongresie Obro- 
ny Prawa ij Wolności Ludu dele- 
gaci chłopów, robotników i inte- 
ligencji pracującej — złożyli uro- 
czyste ślubowanie, że „nie spocz 
ną w walce, aż usunięta zostanie 
dyktatura, aż przywrócone bę- 
dzie poszanowanie prawa, aż 
władzę w Polsce obejmie rząd 
zaufania Sejmu i mas ludowych“. 


Rząd dyktatury nie wyciągnął 
wniosków z tego ostrzeżenia, 
którego mu udzieliła w Krakowie 
zjednoczona demokracja polska. 
Odpowiedział na uchwały czcze- 
mi groźnemi, i bezmyślnemi szy- 
kanami w stosunku do spokoj- 
nych obywateli. 


Tymczasem położenie nasze, 
zarówno wewnętrzne, jak i zew- 
nętrzne, «w dalszym ciągu się po- 
garsza, co widzą i stwierdzaj 
już wszyscy, prócz zadowolonej 
z siebie i swoich sposobów rzą- 
dzenia — partji rządowej. 


Nic nie wskazuje na zapowia- 
daną poprawę położenia gospo- 
darczego. Nędza wsi i miast do- 
Szła do największego natężenia. 
Ucisk podatkowy przekroczył 
granice najdalej posuniętej wy- 
trzymałości. Kryzys gospodarczy 
stał się w Polsce zjawiskiem sta- 
łem. Inaczej być nie może tak 
długo, jak długo cały wisiłek 
tych, co rządzą, skierowany jest 
ku jednemu tylko celowi, aby jak 
najdłużej władzę w swoich uirzy- 
mać rękach i jak najobficiej z 
niej korzystać. Dla tego celu 
podtrzymuje się w Państwie stan 
niepokoju i zamysłu. Zamyka się 
usta przedstawicielom narodu, 
nie zwołuje się Sejmu, aby nie 
mógł wykonać choćby najpoży- 
teczniejszej dla ogółu obywateli 
pracy, oraz wykonywać kontrolę 
nad gospodarką rządu. 


Dyktatura bowiem nie 


znosi, S., „Wyzwolenie“, 


WRZESNIA 


odezwa 
olewu 


W tych warunkach coraz śmie 
lej podnoszą się głosy, wyzysku- 


jące nasze rozbicie i słabość 
wewnętrzną, a zmierzające do 
zmiany naszych granic, do po- 


zbawienia nas dostępu dọ morza. 


OBYWATELE! 


Tej smutnej, jeżeli nie wręcz 
ponurej, rzeczywistości — nie 
zagłuszą hałaśliwe uciechy tych 
nielicznych w narodzie, którym 
jest dobrze, nie zmylą prawdzi- 
wego jej odczucia przez szerokie 
masy ludów różne parady i do- 
żynki. Ponad ten sztuczny zgiełk 
zadowolenia z wyników „„rados- 
nej twórczości* wybija się tro- 
ska miljonów o przyszłość Pol- 
ski, o los ludu polskiego. 


Wobec tej troski nie wolno 
nam trwać w bierności i posłusz- 
nem wyczekiwaniu co jutro nam 
przyniesie. Tak „jak dziesięć łat 
temu, gdy w obliczu bolszewic- 
kiego najazdu jedność, zwartość 


4|i poświęcenie szerokich mas lu- 


dowych przyniosły Polsce zwy- 
cięstwo, tak i obecnie — nie 
zwalczymy panującego zła w 
Polsce inaczej, jak wspólnym 
wysiłkiem mas pracujących. 

W Krakowie oświadczyliśmy 
uroczyście wobec całego kraju, 
że „walkę o usunięcie dyktatury 
Józefa Piłsudskiego podjęliśmy 
wszyscy razem i razem ją po- 
prowadzimy dalej, aż do zwycię- 
stwa“. W wykonaniu tego zobo- 
wiązania wzywamy Was — Oby 
watele — do masowego udziału 
w wspólnych manifestacjach, 
które stronnictwa demokratycz- 
ne łewicy i środka zwołują w 
niedzielę 14-go września, aby 
stwierdzić, że hasła: Natychmia- 
slowego zwołania Sejmu, Usu- 
nięcią dyktatury, Walki z kryzy- 
sem gospodarczym i Protestu 
przeciwko zakusom na całość 
granic Rzeczypospolitej, są wy- 
razem niezłomnej woli narodu. 

Podpisani pod odezwą: P. P. 
Stronnictwa 


kontroli, jawności, odpowiedzial-| Chłopskie, „Piast“, Ch. D. i N. 


ności! 


Wsadził broń w kieszeń. 
— Ojciec napewno zakazał 
przypomniał sobie. — Zamkną mi drzwi przed no- 


może puszczać — 


Przyszło mu na myśl, by ubrać się w oficerski 


Przebrał się z gorączkowym pośpiechem. Przypa- 
sał pas i rewolwer. Wybiegł, zostawiając otwarte 


Wsiadł do przejeżdżającej taksówki, jakby nie 

miał chwili do stracenia. 
Wchodził powoli schodami. 
— Odtrącę lokają i wejdę. 
Już miał zadzwonić i wstrzymał się. 
— A może stary wyszedł? 


Zbierał się w sobie, 


P R 


Po drodze mimowoli wzrok jego 
garze, przytwierdzonym do ściany. 


— Czwarta. Za siedem godzin Gardecki... 

— Ojciec ma setka tysięcy, a ja nie mogę do- 
stać szesnastu — pomyślał z goryczą. 

— A ezyś próbował ? — spytał go jakis głos, 


Rzucił się w tył. 
m Od czego są lichwiarze? 


Nigdy dotąd nie był w położeniu, 


nich pożyczać. Nie znał dróg. 


— Pójdę do jubilerą na Nalewki, Niech mi wgka- 


że. 
W sercu zakołatała mu nadzieja. 


Zutrzymał dorożkę wsiadł do tramwaju. 
nie zwracać uwagi swym przyjazdem. 
Wszedł do sklepu, w którym niedawno sprzedał 


EJH 


GEPRNAZPUPA 
HUMANISTYCZNE ŻEŃSKIE 
z kl. wstępnemi 
WYiiłstowgzji Jedryczkowskief 
ELEKTORALNA 11 
Jez. francuski i niemiecki. 
W KI. niższych wpis zniżony, niezamożnym znaczne ustępstwa * Ń 


Zapis rozpoczęty 


Dzisiejsze pisma poranne 


donoszą ,że: 


SĄD NAJWYŻSZY 
rozpatrzywszy wczoraj skargę ka- 
sacyjną, złożoną w imieniu trzech 
komunistów lwowskich, skaza- 
nych na Śmierć, postanowił ska- 
sować wyrok sądu lwowskiego i 
przekazat sprawę do ponownego 
rozpatrzenia, gdyż sędziowie nie- 
właściwie zastosowali karę śmier- 
ci, 


PETKIEWICZ 
na wczorajszym popisie w Hel- 
singforsie w biegu na 5 tysięcy 
metrów poniósł porażkę, przybył 
bowiem do mety jako trzeci. Pier- 
wsze dwa miejsca zajęli finnowie 
Virtanen i Nurmi. 
FRANCJA 

poza katastrofą w Chartres, o któ 
rej donieśliśmy wczoraj, była wi- 
downią jeszcze jednej tragedji po 
wietrznej. Oto mianowicie samo- 
lot, który leciał na miejsce kata- 
strofy pod Chartres, wskutek usz- 
kodzenia steru runął z wielkiej 
wysokości na ziemię. Z załogi ura- 
towało się tylko dwu ludzi, którzy 


skorzystali ze spadochronów; 
czterej inni lotnicy ponieśli 
śmierć. : 


ŻELAZNY WILK 


organizacja bojowa Waldemarasa, 
utrzymywała, jak wykazuje śledz- 
two, ścisłą łączność z niemieckim 
Stahlhelmem. 


ŚMIEKĆ FODCZAS ZABAWY 


poniósł piętnastoletni chłopiec, 
Kubieki, pod Starogardem. Wraz 
ze swym towarzyszem strzelał on 
do tarczy z rewolweru. W pewnej 
chwili ów towarzysz, nie widząc 
Kubickiego. wystrzelił i położył 
go trupem. 


UPAŁY 


szaleją w Londynie. Weząraj sto- 
lica Anglji miała temperaturę, 
nienotowaną już od lat wielu. W 
południe termometr wskazywał 
powyżej 34 st. w ecjeniu. Nawet w 
nocy temperatura jest tak wyso- 
ka, że mieszkańcy dzielnie robut- 
niczych przenieśli się na spanię 
do ogrodów, lub za miasto. We- 
dług wszelkiego prawdopodobień- 
stwa upały się nie zmniejszą i ea» 
ły miesiąc wrzesień będzie bardze 
gorący. 


Notowania giełdowe 
z dnia 27 sierpnia 


WALUTY I DEWIZY. 

Dolary Stanów Zjednoczonych 
8.89 (sprzedaż 8.91, kupno 8.87). Ho- 
landja 359,09 (sprzedaż 359,99, kupno 
358,19); Londyn 43,391; (sprzedaż 
43,5014, kupno 43,28); Nowy Jork 
8,903 (sprzedaż 8,923, kupno 8,883); 
Nowy Jork (kabel) 8,913 (sprzedaż 
8,933, kupna 8,893); Paryż 35,06 
(sprzdaż 35,15, kupno 34,97); Praga 
26,44 (sprzedaż 26,50, kupna 26,38); 
Szwajcarja 173,22 (sprzedaż 173,65, 
kupno 172,79), Włochy 46,69 (sprzę» 
daż 46,81, kupno 46,73). 


Rubel złoty 4,63, rubel srebrny 
1,80 100 kopiejek bilonu srebrnego 
0,80, gram czystego złotą 5,9244. W 
obrotach międzybankowych: Berlin 
212,84. 


PAPIERY PROCENTOWE 

7 proc, poż. Btabilizacyjna 89,00 (w 
proc.); 4 proc. poż. inwest. 113,25 — 
114,00: 5 proc. państwowa pożyczka 
dolarowa 62,50; 5 proc, konwersyjna 
55,50; 10 proc. poż. kolejowa 103,00 
(w proc.); 5 proc. poż. kolejowa kon- 
wersyjna 40,50; 8 proc. Ł. Z. Banku 
gosp. kraj. 94,00 (161,68); 8 proc. 
oblig. Banku gosp. kraj. 94.00 
(161,68); 8 proc. oblig. Banku gosp. 
kraj. 94,00 (161,68); 7 proc. L. Z. 
Banku gosp. kraj. 83,25 (w proc.); 8 
proc. L. Z. Banku rolngo 94.00 
(161,68); 7 proc. L. Z. Banku rolner 
go 83,25 (w proc.); 8 proc. L. Z. 
Tow. kred. przem. pol. 8950 (w 
proc.); 444 proc. L. Z. ziemskie 57,50 
5 proc. L, Z. Warszawy 60,00; 8 proc. 
L Z. Warszawy 76,40 — 76,10; 8 
proc. L. Z. Kielc 66.50; 10 proc. L. Z. 
Radomią 82,00 


spoczął na zę- — Ja nie mam. 


AKCJE. 
Bank Polski 168,75: Węgiej 41,03; 
Lilpop 25,50 — 25,25; Ostrowiec 
55,00; Parowozy 20,00. 


e Mukolniciwa Zawodowe 

Przed rozpoczęciem roky szkole 
nego, kiedy liczny zastęp młodzie- 
ży po ukończeniu Szkoły powąze- 
chnej pragnie kształcić się zawe- 
dowo, aby przygotować się nale- 
życie do pracy zarobkowej e~ na 
czasie będzie podzielić się Bpo. 
strzeżeniami, dokonanemi podczas 
zwiedzania Szkoły Zawodowej dlą 
dziewcząt p. w. Św. Teresy w za- 
kładzie ks. Siemca. ż 

Na szczególną uwagę zasługuję 
program tej szkoły, opracowany 
tak, by wychowywane dzjiewczętą 
jaknajłepiej przygotować do przy 
szłej pracy zawodowej. Obok więe 
przedmiotów  ogólnoksątałcących 
szczególny nacisk kładzie się tu 
na naukę fachu, w związku z 
czem liczbą godzin zajęć prakty- 
cznych za aprobatą Ministerstwa 
W. R. i O. P. została znacznie poe 
większona. Prócz tego dla uzųpeł- 
nienia całokształtu wychowania o--4 
bowiązuje w szkole nauka gospo- 
darstwa domowego i sbchodzenią 
się z dziećmi. 

Tak wytknięty kierunek wycho- 
wania da niewątpliwie dobre re- 
zultaty zarówno wychowywaRym 
dziewczętom, jak i społeczeństwu, 
nie wątpimy więc, że nasze wła- 
dze szkolne poprą dążenia kierow- 
nictwa Szkoły. 


Kom, 


OOo GÓEE EEC Ah | EMD I OOOO a. OOOO 


Wykrzywił usta w radosnym uśmiechu. 
— U niego i u niej. Na obiad będą w domu. 


Ja nie pożyczam. Od tego jest 


bankier, czy ja bankier? 


— Przychodzę do pana, jak do znajomego. Może 
pan poradzi ktoby pożyczył? 

— Ja mam poradzić? 

Żyd obejrzeł Kazika ze wszystkich stron 


: -— A dużo pan potrzebuje? 


— Dużo. 
by musłał ų 


Żyd pokręcił głową. n 


m Dziś nikt nie ma gotówki. Ale pan porueznik 


WIE. 


— to mój dobry znajomy. Icek! — wrzasnął piskli- 


= Was ist tate? 


Wolał 


-- Zaprowadzisz tego pana porucznika do Bzlo- 
my bychaltera. Ty wiesz. 
— Co nie mam wiedzieć? 


sobie. 

Przyspieszył kroku. 

Znalazłazy się w swoim pokoju, zrzucił palto, 
i siadł ciężko na łóżku. I nagle załamało się w nim 
wszystko. Wybuchnął szlochem tak strasznym, jak- 
by w tej chwili dopiero stracił resztę nadziei. 

Ozwalo się pukanie. Poskoczył ku drzwiom, prze- 
kręcił kjucz w zamku i znowu rzucił się na łóżno. 

— Czas skończyć! 

Otworzył szufladę biurka. 

— Do djabla paskudny koniec! To stary! Opły- 
wa w pieniądze, a ja... 

Zatrzęsła nim nienawiść i pragnienie zemsty. 

— Zastrzel się u niko! — podszepnęłu mu mści- 
WOŚĆ. 


Cały projekt wydał mu się czemś głupiem. 

— Kogóż to zadziwi, że zastrzelę się u niego. 
Nikt nie wie przecież... Nie będzie nawet skandalu. 

Stał niezdecydowany. 4 

Raczej u Jadzi. To ona wciągnęła mnie w grę. 
Wszyscy wiedzą, że u niej.., 

Ujrzał przed sobą jej twarz, uśmiechniętą 
śliwie, drwiącą. 

— Zastrzelę i ciebie! Niech Liński... 

Był teraz zewnętrznie spokojny, choć wewnątrz 
palił go ogień. Zeszedł po schodach, siadł do doroż- 
ki i podał adres Jadzi 

W wyobraźni przeżywa! rozkoszne chwile. Jej, 
przestrach, błagania o litość. 


zło” 


kosztowności. Czarnobrody kupiec nie poznał go w 
oficerskim mundurze i zgiął się uprzejmie i wy- 
czekyjąco. 

— Sprzedałem u pana parę dni temų zegarek, 
szpilkę z brylantem, spinki i papierośnicę. Byłem 
bez munduru. Poznaje mnie pan? 

Kupiec mrugnął chywze oczkami. 

— A — to pan? Nie poznałem. Czy pan może 
chce odkupić? Jeszcze są. Mówiłem, że ciężko sprze 
dać. 

— Potrzeba mi pieniędzy. 

— Pieniędzy? Ojoj! Komu dziś nie potrzeba? 
Pan ma co sprzedać? 

— Oheg pożyczyć 

Żyd podskoczył ze zdziwienia. 


Szli długo Nalewkami. Zwinny żydek poprzedzał 
oficera, Skręcił wreszcie w jakąs bramę. Przeszli 
podwórze jedno, drugie, trzecie. Weszli na drugic 
piętro, Icek zapukał. 

Ozwał się gruby głos. 

— Kto jest? 

— Gość — zameldował Icek. 

Drzwi uchylone ostrożnie į ukązął się siwy żyd 
w okularach. 

— (o to jest? Oficer? 

— To nasz znajomy -— zarękomendował wyro- 
stek. 

Żyd pokiwał głowa 

— Pi git. Znajomy. 

(d. c. n.) 
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Dlacze! 


A 


INTERES PRZEDEWSZYSTAIEM 


handlują z 


sowietami 


BC 


Chociaż nie utrzymują z nimi stosunków dyplomatycznych? 


St. Zjednoczone, według ogól- 
nego mniemania, są jedynem 
państwem na świecie, w którem 
rząd bolszewicki żadnych nie po- 
siada wpływów. Ponieważ był 
okres, kiedy prowadzono tam, 
za poduszczeniem ludzi bliskich 
Fordowi, zawziętą kampanię 
przeciw propagandzie komunis- 
tycznej (było to mniej więcej 
dziewięć lat temu); ponieważ w 

„Okresie tym z agitatorami komu- 
nistycznemi rozprawiano się za- 
zwyczaj na miejscu, bijąc ich i 
boksując tęgo, — więc przecięt- 


robotniczych państwa, wicepre- 
zes federacji pracy, Woll. O- 
świadczył on, że zamknięcie por- 
tów amerykańskich dla sowiec- 
kiego wwozu leży w interesie ro- 
botnika St. Zjednoczonych. 

Ta polityka, idąca ku zerwa- 
niu stosunków handlowych z so- 
wietami, miała gorącego zwolen- 
nika w osobie podsekretarza sta- 
nu w ministerjum skarbu, Low- 
mana, można więc było przypu- 
szcząć, że sfery kierownicze St. 
Zjednoczonych idą raczej w tym 
samym kierunku. Jak się wkrótce 


ny europejczyk i nadal myśli, ŻE | okazało, była to pomyłka, płyną- 


państwo bolszewickie ma pod 


ca z nierozumienia interesów go- 


postacią St. Zjednoczonych naj- | spodarczych St. Zjednoczonych. 


większego wroga. 

jest to pogląd niesłuszny, bo 
że St. Zjednoczone nie uznały 
dotąd państwa sowietów de jure, 
płynie to nie z jakichkolwiek 
przesłanek politycznych, lecz 
stąd głównie, jeśli nie jedynie, iż 
rząd sowiecki: po pierwsze — 
nie chce płacić długów carskiej 
Rosji, po drugie — nie chce 
wstrzymać się od prowadzenia 
propagandy w St. Zjednoczo- 
nych. Dopóki sowiety nie zmie- 
nią pod tym względem swego 
postępowania, nie mogą liczyć 
na to, że zostaną prawnie uzna- 
ne, jak to miało miejsce ze wszy- 
stkiemi państwami Europy, któ- 
re utrzymują z sowietami stosun- 
ki dyplomatyczne. 


Ale handel idzie 


Mimo to jednak stosunki han- 
dlowe między obu państwami 
istnieją, ba, nawet rozwijają się 
coraz bardziej. Okoliczność ta 


świadczy nietylko o tem, że w i$ 


świecie interesów St. Zjednoczo- 
ne nie kierują się sentymentem, 
lecz o tem przedewszystkiem, iż 
wzajemna wymiana towarów jest 
tego rodzaju, że handel z bolsze- 


"Wikami stał się już dla St. Zjed- | 


noczonych pod wielu względami 
koniecznością. 

Wprawdzie czytaliśmy przed 
kilku tygodniami w telegramach, 
że władze nowojorskie nie zgo- 
dziły się na wyładowanie sowie- 
ckich okrętów towarowych, któ- 
re do portu zawinęły; wprawdzie 
skore do złudzeń środowisko an- 
tybolszewickich idealistów skłon 
ne było przypuszczać, że fakt ten 
stanowi moment zwrotny w sto- 
sunku St. Zjednoczonych do so- 
wietów, okazało się jednak, że 
był to przejaw chwilowy, zgoła 
nieskoordynowany z ogólną linją 
polityczną państwa. 


Co wykazała komisja 
śledcza 


Swego czasu kongres St. Zjed- 
noczonych wyłonił specjalną ko- 
misję, której zlecono zbadanie 
działalności agentów sowieckich 
w najważniejszych ośrodkach 
państwa. Komisja sumiennie wy- 
konała swą pracę, a na podsta- 
wie zdobytego materjału orzekła, 
że właściwie sowiecka delegacja 
handlowa jest centralą propa- 
gandy bolszewizmu. Bezpośred- 
ni 1 skutkiem ogłoszenia wyni- 
ków tych badań było właśnie 
wstrzymanie wyładunku sowiec- 
kich towarów w New Yorku, któ- 
re z radością powitał jeden z naj- 
wybitniejszych przedstawicieli 


MARJA GORCZYŃSKA 


przemówi z ekranu 


Jakie ogarnie nas uczucie, kiedy u- 
słyszymy z ekranu głos Marysi Gor- 
czyńskiej — oto pytanie stawiane so- 
bie przez niejednego z jej wielbicieli. 
Bo też rzeczywiście ciekawem jest 
jak wypadł głos uroczej gwiazdy w 
pierwszym gadanym po polsku til- 
mie „Tajemnica lekarza”, który już 
wkrótce usłyszymy w „Apollo”, 

Jak wypadł głos Solskiego, Sawa- 
na, Stębowskiego, Bruczówny ji Or- 
wely? Jak spisali się ci nasi najlepsi 


artyści teatralni i filmowi współpra- 
culąc z amerykanami? 
Jak fama niesie film ten wypadł 


wspaniale. Djałogi opracowane przez 
Włodzimierza Perzyńskiego jak rów- 
nież role jakbv stworzone dla naszych 
aktorów dały im możność stworze- 
nia rewelacyjnych wprost kreacji. Nic 
w tem dziwnego jeśli się zważy. że 
pomocnym in! był i zdjęciami kiero- 
wał Ryszard Ordvński, fachowiec wv- 
trawny i niczawodny. 


1% U 


Właśnie te czynniki miarodaj- 
ne są zdania, że mimo wszystko 
handel z sowietami przynosi St. 
Zjednoczonym duże korzyści, któ 
rych w obecnych warunkach 
światowego kryzysu gospodar- 
czego zrzekać się nie wolno. A je 
szcze niedawno ówczesny prezy- 
dent państwa, Coolidge, zapew- 
niał świat, że St. Zjednoczone dla 
zysku nie przehandlują ideałów 
amerykańskich. Jest to rys w po- 
lityce St. Zjednoczonych tem cie- 
kawszy, że prasa tamtejsza i ko- 
ła polityczne doskonale zdają so- 
bie sprawę z tego, iż każdy do- 
lar, zdobyty przez sowiety w 
handlu zagranicznym; idzie na 


Żądać w 


WARSZAWA, 


Poruszana dziś coraz częściej 
w prasie sprawa podatków pań- 
stwowych ma jeszcze jedną stro- 
nę niewyjaśnioną i lekceważona, 
a jednak może ważniejszą, niż to, 
co się mówi o wysokości nadmiec- 
nej podatków. Jest to mianowicie 
sprawa lojalności obywateli i zau 
fania Państwa. 

Do uwag na ten temat dosze- 
dłem na podstawie spostrzeżeń i 
osobistych doświadczeń. 

Kilka lat temu założyłem nie- 
wielkie przedsiębiorstwo przemy- 
słowe. W przepisanym terminie 
na wezwanie urzędu skarbowego 
złożyłem zeznanie o dokonanym 
obrocie. Zeznanie to uczyniłem na 
podstawie bardzo dokładnych obii 
czeń i z pewną dumą, że jako lo- 
jalny obywatel zapłacę Państwa, 
to, co się odemnie należy, że tak 
jako ochotnik w wojsku w 1920 
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chroniczną, zaburzenia żołądkowe i Kiszkowe 


| GASTROSA” 


Skład główny: Centrala Naturalnych 
Środków Leczniczych Sp. z o. o. 


GIMNAZJUM HUMANISTYCZNE 
Koła szkolnego im. św. 


STANISŁAWA KOSTKI 


z pełnemi prawami szkół państwowych z Klasą wstępną 
Tu runzsun:rem M, ei. 48 ' -%% 
Wolne miejsca są w kl. wstępnej, III, IV i V 
Egzaminy wstępne odbywać się będą w d: 29 i 30 sierpnia o g, 9-ej'r. 
Początex lekcyj w dniu 2 września 
Dyrektor Ks. Roman Archutowski 


spotęgowanie wywrotowej pro- 


„pagandy. 
„Interes przedewszystkiem 


Nie bez wpływu na takie wła- 


śnie ukształtowanie się stosun- | 


ków z sowietami były dwie oko- 
liczności. Pierwszą z nich stano- 
wiło oświadczenie olbrzymiego 
przedsiębiorstwa maszyn rolni- 
czych (International Harvester 
Co), że z powodu zamówień so- 
wieckich musi o 50 proc. zwięk- 
szyć produkcję. Niemal jedno- 
cześnie amerykańscy hutnicy o- 
rzekli, że dziś nie mogliby już 
prowadzić swych zakładów bez 
sowieckiej rudy manganu. 


Wprawdzie właściciele kopal- 
ni manganu skarżyli się, że wwóz 
sowieckiej rudy zabija rodzimy 
przemysł, okazało się jednak, że 
ten mangan krajowy stanowi za- 
ledwie 5 proc. zapotrzebowania, 
że więc amerykański przemysł 
hutniczy nie byłby w stanie pra- 
cować bez wwożonego przez s0- 
wiety manganu. 


Zresztą St. Zjednoczone mają 
z handlu z sowietami inną jesz- 
cze korzyść: sowiety ‘kupują 
dziesięć razy tyle, co same sprze 
dają. Dowożą do portów amery- 
kańskich futra, mangan, platynę, 
nieco antracytu, budulec oraz 


regulujące 
trawienie 


Magistra 
E. WOLSKIEGO 


aptekach i składach aptecznych 


ZIOŁA 


ul. NOWOGROGZKA 46 m. 2, tel. 326-98 


dzei „na za 


roku wypełniłem swój obowiązek 
względem Ojczyzny na froncie — 


teraz w codziennej pracy dającej, 


mi duże zadowolenie, a jednocześ 
nie zarobek kilkunastu moim pra- 
cownikom  przyczyniam się choć 
w znikomej części do wspólnego 
wysiłku w „Wyścigu Pracy" i bu- 
dowie realnych podstaw naszego 
Państwa. 

Przypuszczam, że w podobny 
sposób myślało bardzo wielu oby- 
wateli. Oczekiwałem tedy wezwa- 
nia na zapłacenie podatku, lecz 
gdy je otrzymałem, opiewało ono 
na sumię dwa razy większą niż po- 
dałem. Pobiegłem do Urzędu Skar 
bowego, lecz tam odpowiedziano 
mi, że podatek wyznaczony jest 
od obrotu, jaki według: opinji U- 
rzędu powinienem był osiągnąć, a 
zeznanie moje jest fałszywe, 
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GIMNAZJUM ZER 


SKIE 


z prawami Szkół państwowych 
MARSZAŁEOWSKA 63, róg ul. PIĘKNEJ, tel, 113-30. 


piękny słoneczny lokal, winda, 


Egzaminy wstępne dnia 29 i 


30 sierpnia o godz. 9-ej rano. 


Do klas elementarnych uczennice przyjmuje się bez umiejętności pisania 


i czytania. Urzędnicy państwowi i inte'igencja pracująca korzystają z ulg Skarb MARAE EA Państwa, łecz ze 
| wszystkich robić złodziei „na za- 


0030000000000003000000000800000000000000000000900 PIS“ — nie wolno. 


w op 'acie 


wpis w go. 710 


drzewo papierowe, zabierają zaś 
przedewszystkiem maszyny i na- 
rzędzia, czyli gotowe fabrykaty, 
których sprzedaż jest nieporów- 
nanie zyskowniejsza od handlu 
surowcem. 

Dlatego to, chociaż czynniki 
polityczne w St. Zjednoczonych 
doskonale zdają sobie sprawę z 
faktu, że sowieccy agenci hand- 
lowi mają dużo czasu i ochoty 
tównież do pracy nad propagan- 
dą, handel z sowietami rozwija 
się wciąż. Rozwija się, gdyż ko- 
ła gospodarcze oświadczają, że 
dziś nie czas na to, by poświęcać 
handel, wyrażający się cyfrą stu 


miljonów dolarów, dla jakichś m- 


chybień etycznych. 


Sr. 3 ZE 


„WOBEC OBELG* 
Depesza p. Hafmokl — Ostrowskiego 


„Złożyć mandat — a!bo strzelić sobie w łeb. — 
radzi pismo sanacyjne 


Z powodu ostatniego wywiadu 
nowowybrany . poseł mec. Hof 
mokl-Ostrowski ze stronnictwa 
chłopskiego wystosował wczoraj 
następującą depeszę do p. mini 
stra spraw wojskowych: 

„Do Pana Ministra Spraw 
Wojskowych w Warszawie. 


Zgodnie z par- 48 statutu i 
oficerskiego sądów honoro- | oficerów W. P. z dn. 28 lutego 


wych jako major artylerji 
W. P. w rezerwie proszę o 
pouczenie, jak się mam za- 
chować wobec obelg zawar- 
tych w dzisiejszym wywia- 
dzie p. prezesa rady mini- 
strów. 

(—) Dr. Hofmok] - Ostrowski 

poseł na Sejm. 
Paragraf 48, wspomniany w 
depeszy opiewa : 
— Oficer może w każdej spra 


| 


wie, która, jego zdaniem, jego 
cześć narusza, zwrócić się da 
swego przełożonego z prośbą o 
rozpatrzenie sprawy przez sąd 
honorowy. 

Statut ten jest zawarty w de- 
krecie p. Prezydenta z dn. 8. 8. 
1927 r., wydanym na podstawie 
ustawy o obowiązkach i prawach 


192%%m 
W związku z tą sprawą dzisiej 
szy „Knrjer Poranny” pisze, że: 
Ktoś z przerażonych przy- 
jaciół pana posła ostrzegł 
go podobno, że jeżeli wogó- 
le otrzyma jakąkolwiek od- 
powiedź z M. S. Wojsk. — 
brzmiećby mogła chyba tyl- 
ko lakonicznie: „Złożyć man 
dat — strzelić sobie w łeb”. 


W OBLICZU POWROTNEJ FALI ANALFABETYZMU 
Powszechne nauczanie 


SŚroimy w obliczu niezwykle ' 


silnego napływu dzieci z powo-! 


jennych roczników do szkół pow- 
szechnych. Gdy w roku 1928/29 
liczba dzieci w Polsce w wieku 
szkoły powszechnej wynosiła po- 
nad 38.600.000, w roku 1932:33 
dojdzie ona prawie do 5 miljo- 
nów, w roku 1930/40 przekroczy 
6 miljonów. 

W ciągu zatem najbliższych 
dziesięciu lat należy się liczyć z 
tak wzmożonym napływem dzie- 
ci, iż realizacja szczytnego hasła | 
„powszechnego nauczania” staje 
pod „znakiem zapytania, 

Zagadnienie sprowadza się do 
przygotowania odpowiedniej licz 
by sił nauczycielskich, oraz od- 


pas“ nie wolno! 


zato! 


i zarzucane fałszu zeznan'om podatn ków 


M 


Nie wiem co upoważniło Urząd, 


do podawania w wątpliwość moje 
zeznanie i zarzucania mi fałszu. 
Wytlomaczyłem to sobie zresz- | 
tą, jako błąd poszczególnych u- 
rzędników, złożyłem umotywowa- 
ne podanie, lecz podatek w wyso- 
kości wyznaczonej przez Urząd 
musiałem zapłacić pod grozą kosż 
tów i egzekucji, gdyż złożenie od- 
wołania nie zwalnia od płacenia 
Uspokajano mnie, że podanie mo- 
je będzie zapewne przychylnie za- 
łatwione, więc nadpłaconą nad- 
wyżkę zaliczą mi na poczet podat- 
ku za rok następny. | 


W pół roku później otrzymuję 
odpowiedź na moje podanie, w któ 
rej czytam: „prośby pana nie 
uwzględnia się z powodu zapłace- 
nia przez niego całkowitej sumy 
wyznaczonego padatku!...*  (au- 
tentyczne). 


Ładne towarzystwo dobrało się: 

Obywatel składający podanie, 
który jest oszustem i Urząd, któ- 
ry powiada: „zapłać — słusznie, | 
czy nie; jak nie słusznie — to ci 
zwrócimy”, a po zapłaceniu mówi: 

„Zapłaciłeś, to niema o czem 
gadać!" 


Nie trzeba tłomaczyć jakie po- 
lityka taka pociąga za sobą skut- 
ki. Składa się zeznanie o obrocie 
2—3 razy mniejszym, niż był w 
rzeczywistości. Urząd to podwoi, 


czyć oszukiwać należy do roli Pań 
stwa? Na blankietach do zeznań 
podatkowych jest formułka tej 
treści mniej więcej: „zeznanie to 
jest zgodne z wiarą i sumieniem“. 

Po co ta komedja? Rozumiem, 
że jak się dowiedzie komuś fałszy 
we zeznanie, należy go ukarać su 
rowo, tak jak oszusta, jak zdraj- 
cę, gdyż poszkodowany jest tu 


powiedniej ilości 


znakiem zapyłą 


izb szkolnych.) sięgnąć do innych, zresztą już 


nin? 


Gdy w roku 1928/29 liczba e | praktykowanych sposobów, mia- 


tatów nauczycielskich wynosiła 
około 72.000, w roku 1932/33 win- 
na wynosić do 100.000, w roku 
1939/40 do 150.000 przyjmując 
przytem obciążenie około 60 ucz- 
niów na jednego nauczyciela. 


Należałoby zatem w najbliż- 
szych latach podwoić liczbę nau 
czycieli, co jest w danych warun- 
kach ograniczonej liczby semina- 
rjów nauczycielskich rzeczą 'zgo- 
ła niemożliwą, nie mówiąc oczy 
wiście o kolosalnych kosztach. 
któreby akcja ta musiała za sobą 
pociągnąć. Trzeba zatem będzie 


Piękne włosy — to urok 
kobiety 


Pięknie i starannie utrzymane wło- 
sy dopełniają toaletę, a zarazem sta- 
nowią największy urek kobiety, 

Środkiem niezmiernie  uproszczo- 
nym, służącym do pielęgnowania wło- 
sów jest suchy szampon „Miris”. 

Stanowi on nieodzowny środek ko- 
smetyczny, który zdobył szerokie za- 
stosowanie, z powodu swej praktycz- 
ności. 

Suchy szampon „Miris” działa rów- 
nie skutecznie jak umycie głowy, əd- 
tłuszcza włosy, czyni je puszyste, a 
także nadaje im jedwabisty połysk. 

W każdej sytuacji szampon po- 
wyższy suchy może każdą z pań wy- 
bawić z przykrego kłopotu, 


Wasza Mira. 


nowicie przeszkolenia absolwen= 
tów gimnazjalnych z słuchaczy 
uniwersytetu oraa wszelkich wyż 
szych uczelni, którzy często prze- 
rywają napoczęte studja i mar- 
nują nabytą wiedzę w przypad- 
kowych j często jej nieodpowia- 
dających zawodach. 

Istnieje pozatem śpora ilość nie 
gdyś czynnych nauczycieli, która 
nie mogąc z różnych powodów 
złożyć na czas egzaminów, zosta- 
ła pozbawioną prawa nauczania. 
Mając za sobą wiele lat praktyki 
nauczucielskiej, mogliby ci ludzi, 
w wielu wypadkach być pomocni 
w walce z grożącą nam powrotną 
falą analfabetyzmu- 

W roku bieżącym  kończyssię 
prawo nauczania w szkole*śred- 
niej dla tych nauczycieli, którzy 
rozpoczęli pracę przed rokiem 
1928, a nie złożyli dotąd egzami- 
nu. Przyznać trzeba. iż minister" 
stwo oświaty szło tej kategorji 
nauczycieli bardzo . na rękę, po- 
zwalając im składać egzamin u- 
proszczony j przedłużając termin 
o dwa lata. 


Jednak i szkoła Średnia odczu* 
wa brak nauczycieli, około 300 
posad było w roku zeszłym nie- 
obsadzonych, usunięcie tedy kil- 
kuset czynnych od wielu lat nau- 
czycieli, tę naszą mizerję szkolna 
jeszczeby bardziej pogorszyło. 


Z. K. T. 


ŻEŃSKIE KURSY TECHNICZNE Í 


(architektoniczno - drogowo - wodne) 
w Warszaw e, ul. Hoża 88, |-sze p. 
(dawniej Wspólna 81) 
Założone w 1926 roku 
Koncesjonowane przez Min. Wyz. Relig. i Ośw. Publicz. 
pierwsze w Polsce dwuletnie wieczorne 
Wymagane świadectwe VI klas szkoły średniej ogólnokształcącej 
Zapisy nalil| kurs odbywają się od godz. 5 6 wiecz. w dnie powszednie 
Przysługują zniżki kol'jowe i zwraty opłat za dzieci urzędników 


Informacje szczegółowe w prospektach 


00092999992909999242929,99999090099990 


w zabudowaniach 
i ogrodzie 


6 wrzesień — 6 październik 1930 


POLSKA WYSTAWA TURYSTYCZNA 
„BAGATELA“ 


PIERWSZY w WARSZAWIE POKAZ PIĘKNA POLSKI 


z udziałem Ministerstwa Komanikacji, Ministerstwa Robót Pablicz= 
nych i wszystkich województw Rzeczypospolitej 
Sztuka ludowa i Krajobraz -- Przemysł Ludowy 
Dział przemy% u podróżno » turystycznego 
Informacje i zgłoszenia: Dyrekcja * ystawy: Polski Touring-Klab, K 
BAGATELA 3, TEL. 84-28 k 


Zawiadomienie 


Zarząd Telefonów Warszawskich zawiadamia P. P. Abonen- 
tów, że w związku z pracami przygotowawczemi 


mienia centrali automatycznej przy 
telefonów na przedmieściu Praga będzie nieczynna w okresie od 
dnia 30. VIII. b. r. do dnia 2. IX. Druga połowa zaś będzie nic- 
czynna w okresie od dnia 6. IX. do dnia 8. IX. b. r. 
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do  urucho- 
ulicy Ząbkowskiej, ” połowa 


Ruch rewolucyjny, jaki wy- 
puchnął na południu Peru, jest o 
wiele poważniejszy, niż wyda- 
wał się z początku. Prowincja 
Arequipa, gdzie rewolucja wy- 
buchnęła, położona jest na wy- 
sokości 2320 metrów w połud- 
niowej części kraju, przy iinji 
kolejowej, prowadzącej z portu 
Mollendo z jednej strony do je- 
ziora Titicaca, z drugiej strony 
zaś do La Paz w Boliwji. Miasto 
Arequipa liczy 58.000 mieszkań- 
ców i jest trzeciem z rzędu w 
Republice Peru, po stolicy Limie 
i drugiem mieście Callao. Are- 
quipa jest jednym z głównych 
ośrodków intelektualnych Repu- 
bliki Peruwiańskiej i posiada 
uniwersytet założony w 1825 r. 

Ruch, kierowany przez pod- 
pułkownika Sanchez Carro, któ- 
ry niezwłocznie uwięził prefekta 
departamentu Arequipy, Fernan- 
diniego, tudzież generała Aria, 
skierowany był przeciwko pre- 
zydentowi Republiki, p. Augusto- 
wi Łeguia, który od zamachu 
stanu w 1919 r. dzierżył dotych- 
czas władzę prezydencką. 

W roku 1920 Leguia wprowa- 
dził nową konstytucję, zmienio- 
ną dwukrotnie w 1921 i w 1923 
roku. Wybrany na prezydenta w 
1924 r. do 1929, w tym ostatnim 
roku był on wybrany ponownie 
na okres 5-letni. Prezydent Le- 
guia dotychczas zgniótł wszyst- 
kie spiski, ale tym razem padł 
sam ofiarą ostatniego, jak wia- 
domo bowiem już nie żyje. 

Telegramy, otrzymane w Pa- 
ryżu z Santiago De Chile, podają 
następujące szczegóły o pierw- 
szych walkach w wojnie domo- 
wej Peru. 


Do zbuntowanego wojska w 
Arequicie przyłączyli się wszy- 
scy policjanci miejscowi. W 
pierwszej walce padło z jednej i 
drugiej strony kilku zabitych i 
rannych. Po opanowaniu miasta 
powstańcy zdobyli ratusz i znisz- 
Czyli wiele dokumentów urzędo- 
wych.''Setki mieszkańców przy- 
łączyło się wkrótce do szeregów 
powstańczych i wszyscy razem 
zrabowali główne magazyny mia 
sta. Zdobyte przez powstańców 
armaty ustawiono w baterii na 
wszystkich wyżynach, panują- 
cych nad drogami do miasta, do- 
wódca ' powstańców rozkazał 
strzelać do każdego oddziału 
wojsk rządowych, któryby od- 
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JAK DOSZŁO DO WYBUCHU? 
Pierwsze dni wojny domowej 


ważył się maszerować na miasto. 

Rewolucjoniści ogłosili odezwę 
do ludu peruwiańskiego, w któ- 
rej oświadczają, że ruch obecny 
reprezentuje aspiracje narodo- 
we, przyczem rewolucjoniści za- 
pewniają, że głównym i jedynym 
ich celem jest przywrócenie po- 
rządku i spokoju w kraju. Wbrew 
zapewnieniom rządu w Limie, 
ruch rewolucyjny gwałtownie się 
rozszerzył i przyłączyli się doń 
studenci w Limie, tudzież wycho- 
wańcy szkoły morskiej w Callao. 
Po podaniu się gabinetu do dy- 
misji, utworzył się rząd czysto 
wojskowy, złożony z 6 jenerałów 
i 1 admirała pod  prezydencją 
pułkownika Castilo, przyczem te- 
ki marynarki, finansów, spraw 
zagranicznych, robót publicz- 
nych i wojny obsadzone są wy- 
łącznie przez wojskowych, były 
minister wojny zaś Manue Ponce, 
został ministrem bez teki, oraz 
objął przewodnictwo junty woj- 
skowej. 

Telegram wielkiego dziennika 
argentyńskiego „Nacion“ z Are- 
quipy zapewnia, że całe południe 
Peru znajduje się w rękach po- 
wstańców. Telegram dodaje, że 
czwarta dywizja z Puno, obej- 
mująca 5 pułków piechoty, od- 
dział saperów, kawalerję i arty- 
lerję, przyłączyła się również do 
rewolucjonistów i, że ruch ten 
ogarnął już departamenty: Are- 
quipa, Puno, Cuzco, Madrede- 
dios, Aburimac, Moquegua i Tac- 
na. 

Podczas napadu na mieszkanie 
byłego prezesa ministrów, perso- 
nel tego ostatniego zastrzelił kil- 
kunastu rewolucjonistów. Rów- 
nocześnie osaczono dom byłego 
ministra spraw zagranicznych, 
gdzie zastrzelono 4 osoby. Przed 
uniwersytetem przyszło. również 
do walk pomiędzy policją, a zre- 
wolucjonizowanymi studentami, 
krórzy chcieli wtargnąć do uni- 
wersytetu. Trzej studenci padli 
zabici, a kilkunastu było ran- 
nych. Wezwano niezwłocznie 
straż ogniową, ponieważ studen- 
ci usiłowali podpalić gmach uni- 
wersytetu. Liczni więźniowie po- 
lityczni, dowiedziawszy się o 
zamachu rewolucyjnym, zażądali 
wypuszczenia ich z więzienia, a 
ponieważ im tego odmówiono, 
tłum, zgromadzony przed więzie- 
niem, napadł na jednego z dozor- 
ców, który strzelał, raniąc kilka 
osób. 


W całem mieście zapanował na 
strój wielce burzliwy i tłum prze- 
ciągał przez ulicę z okrzykami: 
„Niech żyje wolność!“ „Niech 
żyje wojsko i flota!". Lokale kil- 
ku dzienników, broniących rządu, 
rewolucjoniści zniszczyli. 

Pomimo przerwanej komunika- 
cji telegraficznej Buenos Aires z 
Peru, drogą okólną 
wiadomości, jakoby flota rządo- 
wa miała atakować port Mollen- 


do, oblężony od 24 b. m. przez 
powstańców. Przywódca rewo- 
lucji wojskowej, pułkownik San- 
chez Carro, odmówił przybycia 
do Limy, oświadczając, że uwa- 
ża Juntę wojskową jako twór 
prezydenta Legu i tymczasem 
organizować będzie Peru połud- 
niowe. Rząd peruwiański wpro- 


dochodzą | wadził ostrą cenzurę wszystkich 


| telegramów kablowych na połud- 
[nie Peru. 
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Zaru Agha 


tuzalem 


Nr. 239. ZE 


. Spadek cen 
materjałów budowlanybh 
w Polsce 


Instytut Badania Konjunktur o- 
kreśla spadek cen materjałów bu- 
dowlanych w ciągu roku (od ma- 
ja 1929 r.) na 10 proc., jednak w 
chwili obecnej cena „cennikowa“ 
i cena „rzeczywista“ są w budo- 
wnictwie rzeczami zupełnie nie- 
współmiernemi. 

Krytyczna w wielu wypadkach 
sytuacja przedsiębiorstw zmusza 
je do szukania ratunku na dro- 
dze tak niebezpiecznej, jak obni- 
żanie cen niżej kosztu własnego. 
Znane są transakcje na materjały 
budowlane, przy których rabat 


20 proc. nie jest rzadkością, wsku 
tek tego faktyczny spadek cen ma- 


terjałów jest większy, niż 10 proc. 
w okresie rocznym. 

Ze stanowiska przemysłu j ka- 
pitalizacji ten objaw katastrofal- 
nego spadku cen uważać należy 
za wysoce ujemny, tembardziej, 
że już ceny ofertowe (bez raba- 
tów) stoją na granicy kosztu wła- 
snego. 

Pozatem tego rodzaju zjawiska 
potęgują jedynie dezorganizację 
rynku budowlanego. Podjęte zo- 
stały wprawdzie wysiłki, mające 
na celu obniżenie kosztów włas- 
nych wytwórczości materjałów, 
jednak możliwości w tej dziedzi- 
nie nie są niestety wielkie. 


na występach w Ameryce 


Amerykanie jeszcze się nie |blicysta, satyryk, podejrzewa Za- | zęby. To są już te trzecie. Pierw. 


znudzili tureckim Matuzalemiem, 
którego impresarja obwożą po 
miastach i miasteczkach Stanów 
Zjednoczonych. 

Zaru Agha, 156 letni staruszek 
okazuje niespożytą energję i zgo- 
ła młodzieńczy zapał. Od rana 
do późnej nocy jest, jak to mó- 
wią „na nogach”, biega jak hyży 
jeleń po amerykańskich Luna- 
parkach, odwiedza kasyna, dan- 


cingi, restauracje i muzea. Jest 
benjaminkiem ekscentrycznych 
dam. 


Podejmują go królowie wyka- 
łaczek i pasty do zębów. Wyspor- 
towane miss zapraszają go na 
partyjki tenisa į golfu, a star- 
sze damy marzą o Zaru Aghu, 
jako o partnerze bridża. Przy 
nim czują się tak młode... Pięć- 
dziesięcioletnia niewiasta w po- 
równaniu z dżentelmanem, który 
na swych barkach dźwiga sto 
pięćdziesiąty szósty krzyżyk jest 
zgoła podlotkiem. 


Faiszowana metryka? 


Wprawdzie złośliwi Francuzi, 
w jch rzędzie Clement Vautel pu- 


Nasze położenie gospodarcze 


weciug ostatniego sprawozdania 
instytutu badania konjunkfur i cen 


W ostatnim sprawozdaniu In- 
stytutu badania konjunktur i cen 
znajdujemy takie ujęcie obecne- 


go położenia gospodarczego w 
Polsce. 
W kształtowaniu się sytuacji 


na rynku pieniężnym 
znamienny a korzystny zwrot pod 
wpływem poprawy stanu wypła- 
calności, która się rozpoczyna w 


rzenie w lipcu podaży materjału 
wekslowego w bankach. 
Tendencje do rozszerzenia pro 
dukcji występują zresztą coraz 
wyraźniej na rynku towarowym. 
Stan zatrudnienia w przemyśle 


nastąpił | włókienniczym już od kilku mie- 


sięcy wykazuje niemal nieprzer- 
wany wzrost; odpowiedni wskaż 
nik podniósł się z 82,1 w marcu 


czerwcu, a w lipcu przybrała roz- |do 91,1 w lipcu, a, sądząc z da- 


miary silniejsze. Wprawdzie 
ogólny odsetek weksli protesto- 
wanych podniósł się z 17,2 proc. 
w czerwcu od 18,8 proc. w lipcu, 
jest to jednak objaw wyłącznie 
sezonowy, obliczony z wyelimi- 
ncwaniem sezonowości, 

Odsetek weksli protestowa- 
nych w Banku Polskim spadł z 
5.03 proc. w czerwcu do 5,06 
proc. w lipcu. Zmniejszenie się 
sumy protestów wekslowych po- 
ciągnęło za sobą wzrost zaufania 
w stosunkach kredytowych, cze- 
go wyrazem jest znaczne rozsze- 
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OBUWIE 


w składzie fabrycznym 
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NOWY ŚWIAT 6930 


a przekonacie się, że 
LEPSZEGO i TAŃSZEGO 
nie znajdziecie na v 
ŁYM ŚWIECIE ? 


SERBA Ej Se 
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nych o liczbie bezrobotnych, w 
drugiej połowie sierpnia nastą- 
pił dalszy wzrost zatrudnienia w 
tym przemyśle. 
Przewozy kolejowe 
również już od kilku miesięcy 
wykazują tendencję zwyżkową, i 
jakkolwiek w lipcu obniżyły się 
gwałtownie, to fakt ten należało- 
by tłumaczyć wyłącznie zasto- 
jem międzysezonowym i brakiem 
przewozów ciężkich tkanin zi- 
mowych, które normalnie rozpo- 
czynają się już w lipcu. Tenden- 
cje do zwiększania się zbytu we- 
wnętrznego występują już zu- 
pełnie wyraźnie, o ile chodzi o 
węgiel, oraz o maszyny przemy- 


I słowe i rolnicze. 


Pomimo zwiększenia się zby- 
tu artykułów przemysłowych we- 
wnątrz kraju, ogólne rozmiary 
wytwórczości wzrosły w lipcu 
tylko nieznacznie. Obliczany z 
wyeliminowaniem wahań 
nowych ogólny wskażnik pro- 
dukcji przemysłowej podniósł się 
ze 102,7 w czerwcu do 103,4 w 
lipcu. Tak stosunkowo niewielki 
wzrost produkcji tłumaczy się 
pokrywaniem zwiększonego za- 


tkanin | czynniki, 


sezo- 4 


potrzebowania towarów w bar- 
dzo znacznym stopniu z nagro- 
madzonych zapasów. 


Tendencje do rozszerzania roz 
miarów wytwórczości przemy- 
słowej stają się wyraźniejsze i 
ogarniają coraz większą ilość 
dziedzin produkcji. Obecnie 
wchodzimy więc już powoli w 
takie stadjum depresji, które się 
charakteryzuje pewnym  wzro- 
stem produkcji. Nie oznacza to 
bynajmniej, że konjunktura wcho 
dzi w fazę poprawy. Depresja 
trwa nadal, przytem istnieją 
które przeciwdziałają 
jej przezwyciężeniu. 

Panująca w dalszym ciągu de- 
presja na rynkach Światowych, 
połączona ze zniżkową tendencją 
cen, zmniejsza pojemność ryn- 
ków zagranicznych, co się odbi- 
ja niekorzystnie na rozmiarach 
i wartości cksportu. Na rynku 
wewnętrznym zaś ciążą jeszcze 
w niektórych gałęziach znaczne 
zapasy, co hamuje ogólny 


wzrost produkcji, a w pewnych 
działach może jeszcze spowodo- 
wać dalsze ograniczenie wytwa- 
rzania. 


Jesienne nowości 
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ru Agha o 
tryki. 
fejletonów w „Journal” podaje 
nawet przepis na fabrykowanie 
„najstarszych na świecie ludzi” 
— polega on na tem, że się odszu- 
kuje w jakiejś zapadłej wiosce 
staruszka, który ma papiery „nie 
w porządku”, albo ich wcale nie 
posiada. To się zdarza. Jeżeli 
przytem jest pilnie potrzebujący 
pieniędzy, a wygląda krzepko 
chętnie przyjmie propozycję od- 
bywania tournee, w charakterze 
Matuzalema, i odgrywania roli 
żywej reklamy. 

Bo Zaru Agha naprzykład jest 
żywą rklamą pani Prohibicji. A- 
postołowie wstrzemięźliwości po- 
kazują go zdecydowanym alko- 
holikom į zapewniają ich, że Za- 
ru Agha „dlatego” dożył tak póź- 
nego wieku, ponieważ przez cale 
życie nie przelknął ani kieliszka 
wódki. 

Podobno jednak w obozie prze 
ciwników prohibicji narodził się 
projekt przekupienia Zaru Aghi 
i używania go, jako wyborczego 
afisza, zachęcającego ludzi do... 
picia. Oto jak wygląda człowiek, 
który przez lat 150 pijał codzień 
szklaneczkę wzmacniającego ..gl- 
nu” — zaczął w szóstym roku ży- 
cia.” — tak ma brzmieć afisz 
zwolenników „mokrego” reżimu. 

Co sądzi o ludziach 
współczesnych? 

Tymczasem atoli Zaru Agha 
jest wierny swoim wstrzemięźli- 
wym impresarjom. Na jego te- 


mat krążą krotochwilne aneg 
dotki. 

— (o sydzicie o współczesnych 
ludziach? — zapytał go pewien 
potentat przemysłu amerykań- 
skiego. 


| — Myślę, że to warjaty — od- 
parł z prostotą staruszek. Tia- 
tają jak pomyleni, po ulicach, nie 
umieją usiedzieć na jednem miej. 
scu — przysiąglbyś, że im spiesz- 
no umierać, Za moich czasów ina 
iczej bywało. Ludzie poruszali się 
wolniej. Nikt się nie śpieszył. Na 
wszystko był czas. A zanim m:a- 
no załatwić jakąś sprawę, namy- 
ślano się przez szereg dni. 
Fantastyczna historia 
z zębami 

— Czy pan lubi kobiety ?—za- 
pytała go pewna „piękność” no- 
wojorska przeszywając starowi* 
nę płomiennem  sprjrzeniem, u- 
czernionych oczów. 

— Pasjami. Zwłaszcza brunet- 
ki — odpowiedział Matuzalem, 
zerkająe na czarną czuprynkę da 
my. Dla brunetki dałbym się 
wbić na pal — dodat. przypomi- 
nając sobie tureckie tortury. A 
że się przytem roześmiał ukazu- 
jąc klawjaturę równiutkich lśnią 
cych zębów, jeden z obecnych 
dziennikarzy nie wytrzymał i rzu 
cit niedyskretne zapytanie: 

— Wspaniałe zęby. Oczywiś- 
cie fałszywe. U kogo pan je za- 
mawiał,, 


— (o? — żachnął się Zaru 
Agha — ja mam swoje własne 


sfałszowanie me*|sze straciłem mając lat sześć. dru 
W jednym ze swoich gie wypadły mi gdy miałem lat 


86, ale w 105-ym roku wyrosły 
mi nowe, 


Curricuium vitae 

Gdyby wierzyć drukowanemu 
„Curriculum vitae” pana Zaru 
Aghi, kolportowanemu przez je- 
go impresarjów ,to urodził się on 
w roku 1774 w pewnej wiosce, na 
Kaukazie. Ojciec jego był awan- 
turmiczym wodzem wojowniczego 
plemienia, Mały Zaru wychowy- 
wał się w namiocie ojca. 

Zanim nauczył się chodzić 
już umiał jeździć konno, a gdy 
ssał pierś matki, to dla rozrywki 
strzelał jednocześnie z  ojcow- 
skiej fuzji. Skoro podrósł doszły 
go słuchy, o jakimś zuchwałym 
wodzu Bonapartem, który wal- 
czy w Egipcie į wzywa ochotni- 
ków z całego Świata. Bez waha. 
nia Zaru wskoczył na koń į po- 
gral galopem do królestwa sfin- 
ksa. Dotarłl tam, po siedmiu ty- 
godniach. 

Odbywszy kampanję w Egip- 
cie zaciąga się do wojska w Gre 
cji Zostaje dowódzeą strzelców 
sułtana w Turcji, aliści pawnego 
razu dochodzi do wniosku. że 
znacznie przyjemniejszą egzysten 
ETEEN 


cję wiodą robotnicy portowi. 
Zrzuca tedy mundur i przewie- 
siwszy powróz tragarza przez ra“ 
mię zaciąga się do szeregów beze 


|domnych ludzi, którzy wyłado» 


wują ciężary w porcie, Miał wte- 
dy lat 60, był jednak żwawy i 
zręczny jak młodzieniaszek, wy- 
bija się przeto na czoło osobliwe- 
go bractwa į zostaje obwołany 
„hamalbasci”, czyli wodzem tra- 
garzy. W roku 189% bilans ży- 
ciowy Zaru Aghi przedstawiał 
się jak następuje: 
Wódz tragarzy 

— Dźwigał wówczas  125-v 
krzyżyk, na krzepkich barkach» 
Zdążył mieć jedonaście żon į 57 
synów. Czuł jednak taką ochota 
do życia i chęć użycia, że zacią- 
ga się jako ochotnik do armji 
greckiej. Kule go się nie imają. 
Wychodzi więc cało z opresji, A. 
po wielkiej wojnie, gdy „niewier* 
ni zajęli Konstantynopol, rozpo- 
czał się nowy okres kariery we- 


sołego staruszka. T/śmiechnęła 
się doń sława. Ktoś odszukał 
„napoleońskiego wiarnsa” i za- 


czął mu robić reklamę, 


Co twierdzą złośliwi? 

Złośliwi twierdzą. że Zaru 
Agha ma zaledwie dziewięćdzie- 
siąt osiem lat. Któż to sprawdzi? 


563 milj. złotych 
Niewyzyskanego kredytu 


w Banku Polskim 


Ogólny stan kredytów wekslo- 
wych, przyznanych przez Bank 
Polski w lipcu r. b, powiększył 
się w porównaniu z czerwcem o 
51,7 milj. złotych. Kredyt ten wy- 
nosił w dniu 81 lipca — 1.173,4 
milj. złotych. W porównaniu z 
czerwcem Suma wykorzystanych 
kredytów wzrosła o 80,6 milj. zł. 
głównie naskutek zwiększenia się 
portfelu wekslowego o 29,3 milj. 
złotych. Pożyczki zastawowe wzro 
sły o 1, 3 milj. złotych. 

Z ogólnej więc sumy kredytów 
Jej 


% 
wekslowych w wysokości 1.173,4 
milj. złotych wykorzystano w Ban 
ku Polskim jedynie 610,7 milj. zł., 
suma więc niewykorzystanych kre 
dytów przez wszystkie gałęzie 
przemysłu w Banku Polskim wy- 
nosi 563 milj. złotych. 

Stan weksli rolniczych z termi- 
nem płatności ponad 3 miesiące 
zmniejszył się w lipcu o 26 milj. 
złotych. Wykorzystanie kredytu 
t. zw. siewnego w porównaniu z 


| czerwcem wzrosło o 5,6 milj. zło- 


tych. 


GŁOSY CZYTELNIKOW 
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Mówią po rosyjsku 


Szanowny Panie Redaktorze! 

Uprzejmie proszę o łaskawe 
zamieszczenie na łamach Pań- 
skiego poczytnego pisma co na" 
stępuje : 

Kędąc stałym klientem Hurto 
wni Nr. 102 Państwowego Mono- 
polu Spirytusowego przy ul. Le- 
szno 121, słyszę często jak urzęd 
niczka Monopolu, niejaka p. Z.. 
mówi bardzo często w czasie u- 
rzędowania po rosyjsku, przy 
czem zwyczajem rosyjskim odzy- 
wa się do klientów bardzo nie- 
grzecznie, używając takich wyra- 
zów jak „paszoł k czortuw”, „Sto- 
łocz” i t. d. Czyż na to znosiliśmy 
niewolę przez lat blisko 150% 
Czyż na to nasi ojcowie į dziado- 


wie znogjli okrutne prześladowa- 
nia od Moskali, ażeby dziś w Pol: 
see Odrodzonej w Polskim Pań- 
stwowym Monopolu  Spiryttso- 
wym wymyślano polskim kup» 
com po rosyjsku? Czy Dyrektor 
Państwowego Monopolu Spirytu 
sowego P. Krahelski wię o tem? 
Czy nie można tej Pani zwrócić 
uwagi, żeby w polskim Urzędzie 
Państwowym mówiła tylko 
polsku i odzywała się grzeczniej 
do kupców? 

Racz przyjąć Panie Redakto- 
rze wyrazy najgłębszego szacun- 
ku i poważania. 

E. Gdawsl:i, 
kupiec. 
27 sierpnia 1930 roku. 


=== Nr. 289 - 


CO SŁYCHAC 


Ww warszawie 


Jak uzdrowić 


Szpitalnictwo miejskie 


Końcowe wnioski rzeczoznaw- 
ców, którzy dokonali z ramienia 
rady miejskiej |lustracji szpital- 
nictwa m. stol. Warszawy, domą- 
gają się między in. przystąpienia 
do opracowania przepisów dla or- 
dynatorów w ten sposób, aby byli 
oni angażowani na określony eząs, 
ścisłego oznaczenia zakresy ich 
działania i odpowiedziałności, o» 
pracowania przepisów i składu Ko 
misji konkursowej, dających gwa- 
rancję bezstronnego wyboru odpo 
wiednich specjalistów, W skład 
tej komisji winni być powołani 
między in. przedstawiciele wy» 


działu lekarskiego Uniwersytetu, 


rzystw lekarskich i izby lekar- 
skiej, 

Omawiane wnioski domagają 
się nadto opracowania przepisów 
dla lekarzy asystentów i wolontar 
juszy, uwzględniając potrzeby 
kształcenia się młodych pokoleń 
lekarskich, wreszcie zorganizowa- 
nia kursów dlą przeszkolenia pic- 
lęgniarek i pielęgniarzy w szer- 
szym niż dotychcząs zakresie oraz 
zajęcia się przeszkoleniem służby 
szpitalnej, odpowiednio do zakre- 
Bu jej pracy. 


Oświetlenie gazowe 


na pierwszym pianie 


Oświetlenie elektryczne nje 
jest dła m. steł. Warszawy pod 
względem finansowym szcze» 
gólnie korzystne, gdyż elektrow- 
nia warszawska nie należy do 
miasta, podczas gdy dochody 
gazowni miejskiej są całkowicie 
konsumowane przez miasto i 
obracane na użytek publiczny. 
bn a E ||. OWO OEG 


Likwidacja miejskiej 
Służby weterynaryjnej 


Przyszłoroczny preliminarz 
budżetowy magistratu m. stoł. 
arszawy nie będzie juź prze- 
widywał kredytów na utrzyma- 
nte miejskiej służby weterynaryj- 
nej, albowiem w myśl rozporzą- 
dzenia wykonawczego do usta- 
wy weterynaryjnej, odpowiednie 
funkcje są przekazane w całości 
*omisarjatowi rządu m.  Stoł, 
Warszawy, który posiada dział 
weterynaryjny, 
, ten sposób przynajmniej 
w tej dziedzinie nastąpi usunię- 


cie dualizmu w administracji 
stolicy. 
- Umunttrootnie 
kierowców 


Wladze administracyjne zamie- 
Yzają, jak wiadomo, wprowadzić 
przymusowe umundurowanie kie- 
roweów dorożek samochodowych, 
które ma polegać na obowiązko- 
wem noszeniu błuzy i ewentual- 
nie płaszcza oraz czapki, ustalo- 
nego kroju j typu. 

W sprawie uzgądnienia koloru 
tego umindurowania odbędzie 
się niebawem w inspektoracie ar- 
tystycznym magistratu konferen- 
cja z udzigłem przedstawicieli. 


Niemoc 


WENERYCZNKE 637 
płc. 
Wiz. 


LECZNICA 
EE] TWARDA 4 Szar: 


Niedz. 1 pp. 
WŁNERYCZNI skórne, analizy. 


płciowa DI, H, ZUSMAŃ 


płciowa 
AL. JEROZOLIMSKIE 34 róż Mar- 
szałke wskiej (wprost Dworca) 9—1 


i 3—5 Niedz. 3—7. b2 


Dr. mea P. BERLIŚ 


WIERZBOWA 9 (p!i. Teatralny) 
WEKRERYCZNĘ, NIEMOC PŁC.skórne 
j Przyim. do 84 r. i 5-8 w. Panie4-5 pp 


D B. FRYDKAN 


MARSZAŁKOWSKA 9i, WENE- 
RYCZNE, niemoc pie, skóry ANA- 


LIZY. Od 8 fir. i 3—9w, 559 
RA 


Dr. L. PŁUŻAŃSKI 


g OWRÓGIŁ 
CHOR. WENERYCZNE SKORY 
Nowy Świat 37 tei. 95-65 
2—4i 6—8 


727 


Wobec tego magistrat posta- 
nowił dążyć do intensyfikacji 
oświetlenia gazowego w War- 
szawie j wprowadzić nowe urzą- 
dzenia techniczne. Pierwsze pró- 
by w tym kierunku wykonane 
będą niebawem na ul. Św. Jań- 
skiej i Kilińskiego, gdzie usta- 
wione będą tytułem próby nowe 
palniki gazowe. 

Wspomnieć należy, że racjo- 
nalnie administrowane miasta 
zachodnie są głównie oświetlane 
gazem (naprz. Berlin oświetlany 
jest gazem w 86 proc.), którego 
urządzenia techniczne odpowied- 
nia udoskonalono, dzięki czemu 
oświetlenie to nie ustępuje by- 
najmniej elektrycznemu, zaś na 
finansach miejskich i na przemy- 
śle chemicznym odbija się nasler 
dodatnio. 


odpowiednich naukowych 


Usuwanie 


a_a 


RADJO 


na piątek, 29 sierpnia 


Godz.: 11.40 — Przegląd Prasy. 
11.58 — 12.10 — Sygnał czasu. 12.10 
— 13.00 — Muzyka z płyt gramało- 
nowych. 13.00 — Komunikat metea- 
rologiczny. 13.20 — 15.15 — Przer- 
wa. 15.15 — Komunikąt gospodarczy. 
15.50 — „Przegląd wydawnictw pei- 
jodycznych”” — omówi prof. Henryk 
Muścicki. 16.15 — „Co zrobić dla mi- 
syj”” — wygł ks. dr. Adam Cieśłar. 
16.30 — 17.23 — Muzyka z płyt gra- 
mofonowyc, 17.35 -—— „Rola wycho- 
wawcza wojska”” — wygł. dr. Marjan 
Albiński. 18.00 — Muzyka lekka w 
wykonaniu orkistry Golda i Peter- 
sburskiego. 19.00 Rozmaitości. 
19.20 — Wywiad dziennikarski z p. J. 
Jędrzejowską i p. Maksem  Stolaro- 
weim, na temąt ich ostatnich wyników 
na międzynarodowych turniejach ten- 
nisowych. 19.35 — 1.045 Płyty 
gramofonowe. 19.45 -= Giełda yolni- 
cza. 20.00 — Prasowy Dziennik Ra- 
djowy. 20.15 — Konceri symfoniczny 
z Doliny Szwajcarskiej. 22.00 =+ Fe- 
ljeton p t. „Europa w dziewiczym |e- 
sie” — wygl. p. Benedykt Hertz. 22.15 
22.30 m Komunikaty. 


Rino „Atanti“ 


Powyższe kino od dwuch ty- 
godni wyświetlą wspaniały za- 
równo pod względem treści, jak 
i technicznego wykonania film p- 
t. „Lokomotywa 832 będący 


2329", 
ostatnią kreacją Lon Chaneya. O: 
braz ten, dzięki swej wysoce ar- 
tystycznej wartości cieszy się o 
gronmem powodzeniem. Mini- 
sterstwo Spraw Wewnętrznych 
postanowiło film „Lokomotywa 
2329”, który był dotychczas nie: 
dozwolony dla młodzieży — uż- 
nać za dozwolony. Dyrekcja zaś 
kina „Atlantie” pragnąc udestęp 
nić obejrzenie tego filmu lu- 
dziom, pracującym na polu tech- 
nicznem, postanowiła wydawać 
bilety ulgowe za okazaniem legl- 
tymacji. 


— — 


domków 


tamujących ruch uliczny 


W Warszawie jstnieje na przed 
mieściach eały szereg domków, 
przeważnie jednorodzinnych, sto 
jących na linji regulacyjnej tych I 
ulic j tamujących niezmiernie 
ruch uliczny. Domki te zajmo- 
wane były samowolnie podczas 
wojny. Że względów zdrowot- 
nych, estetycznych i regulacyj- 
nych muszą być one obecnie znie- 
sione. Dołąd zniesiono takie dom 
ki po jednym na ul. Mianowskie- 
go, Raszyńskiej i Mochnackiego 
oraz dwa na Uniwersyteckiej. O- 
calały jeszcze domki na ul. Krzy- 
pskiego. Solariego i Kujawskie- 


go, kióre nie mogą być jeszcze 


rozebrane z powodu niezałatwie- 
nia wszystkich wstępnych 
ków, 


kro 


H 


PE ETT 


|Dr. FAJACYK Leszno 56 
Specialista chorób wenerycznych. 


płciowych i skórnych. Analizy krwi 


Przyjm. od 9 r. do 9. w 638 
OO AEO E 


Dr. LINDENSZAT 


MARSZAŁKOWSKA III (Światowid) 
WENERYCZNE, skórne, nemoc 
pìc. analizy, 8—2 i 3—9. Niedz. do 2 


D” *** J, Amsterdamski 


CHMIELNA 34 Weneryczne, skórne, 
niem. pic analizy od 8 — 12 3 —9 
Niedz. do 4 pp. Panie 4—5.  7i6 


| M. RILLER WENERYCZNE 


| SPECJALNIE U KOBIET 


| 
I 


| 


WILCZA 5 m. 2? 
od 2 — 8 w. Św. od 4 — 6 


Dr.med, S. KAPUŚCIŃSKI 


2 powrócił p 
Przyjmuje w chor, skóry i wenerycze 
nych wtorki, czwartki, soboty 54—74 
Marszał towska 46. Tel. 99-40 


LECZNICA SPECJALNA 


56 CHMIELNA 56G visa vis Dworca, 
Weneryczne, Skórne, niemoc, płec., pęcherza, kobiece i wewn 


| stal 


Jak wiadomo, miasto dostarcza 
pomieszczeń w schroniskach dla 
bezdomnych wszystkim eksmito- 
wanym z omawianych domków. 


T TE a E: 


MEBLE DO 20 pise Wy: 


hór* nadzwy- 
czajny, Jerozolimska 43 front. 743. 


TJ. koła profesora Ryszar- 
TANCAR z Sobiszewskie go, Mar- 


szałkowska 122 perwv'sze piętro front, 
Wyucza bez względu na zdolności, 
wszystkich tańców nowoczesnych. Za- 
pisy i informacje codziennie. 


lace w Drewnicy kilka minut ad 

Dworca Wileńskieso, Cena zł. 1,25 
za łokieć na dwuletnie spłaty. Wiado+ 
mość telef. 23-66. 4502 


" MEBLE 
DO 18 MIESIĘCY 


Kredytu udziela tylko: MAGAZYN 
MEBLI BRZOZOWSKIEGO NOWY 
ŚWIAT 49, I-sze PIĘTRO. Magazyn 
zaopatrzony w ofromny wybór 
jadalni, sypialń, gabinetów, salonów. 
szaf, otoman, biurek, krzeseł, kreden- 


sów. Na skłądzie gotowe, 
now TAPCZANY 


maków ami 

FUTRA najtaniej — dogodne warun- 
ki oraz przeróbki palt fu- 

trzanych bardze tanio. Kacprzyk 

Nowogrodzka 27, telefon 249-08. 


3345 


RAR ywatne Seminarjum Ochro- 
a niarskie z prawami pry- 
walnych sem narjów ochroniarskich, 
Marji Turkiewiczówny. Chmielna 48 
przyjmuje zapisy. Warunki przyjęcia: 
świadectwo ukończenia szkoły pow- 
szechnej lub 3-ch kl. gimnazjum. Za 
córki pracowników państwowych i ko- 
munalnych płacą urzędy. 2842 


KE D L E wielki wybór gotowych 
w urządzeń, sztuk pojedyń- 
czych, poleca ma dogodnych warun- 
kach Andrzej Maczek. Chłodna 36 
3856 


Zew Ochroniarskie z prawa- 
mi państwowemi Leokadji Turzeń- 
skiej, Chmielna 10, przyjmuje uczen- 
nice od lat 14 z gimnazjum, seminar- 
ium szkoły powszechnej. Za córki pra- 
cowników państwowych. miejskich pła- 
cą urzędy. 730 


! ABC 


TEATRY 


Na czwartek, 28 sierpnia 


poznam 


WIELKI 
Nieczynny da dn. 1 września Dźwiękowe « 
NARODOWY Kno „CASINO 
Nowy Swiat 58. Pucz. 6, 8. 10 
Dziś i codziennie  komedja 


Włodzimierza Perzyńskiego p. t, | Potężny film dźwiękowo-śpiewny 


„Dzieje Józefa”, | 29 
Dziś i codziennie komedia 99 : hi 
Verneniilea „Egzotyczna kuzyn: | wspania'a opowieść miłosna na tle 


ką” z Gellówną, Orwidem 1 Len- 
czewskim. | 


POLSK: | | 


Dziś i codziennie sztuka we- 
dług powieści Jąrosławą Hasz- 
ką „Przygody dzielnego wojaka 
Szwejka” z Stefanem |araczem 
w roli głównej i Leonem Wyr- 
wiczem w roh sztabsarctaą. Pocz. 
o g. 8.10 wiecz. l 


Wielkiej Rewolucji 
W rol. gł. 
LAURA LA PLANTE 
i JOHN BOLES 


bohater „RIO RITY” 
PIERWSZA JASKÓŁKA SEZONU 1931 r. 
Ceny biletów od | zł. 


MAŁY | ' 
n Dziś į codziennie sztuka 
Verneuill'a „Pan  Lamberthier” 2) 
z Marją Modzelewską i Al We- SOKOL 
gierka, Marszalkowska 69. Pocz. a godz, 5 
QUI PRO Gu0 Wieikii podwójny program 


v Rin-tin-tin wśród wilków 


W roli gł Charles Farrel 


W niedzielę dnia 31 b. m. ot- 
warcie teatru. 


W rewji „Dwie możliwości” i | r 
uirzymy Zulę Pogorzelska, Fr. (2 Dzielnica em grantów New-Yorku 
Jarosy”ego, A. Dymszę, L. La- W rol gł 


wińskiego, i K. Toma na czele ca 
łego zespołu, 


MORSKIE OKO 


Dziś i codziennie rewja p. 
t „Bawmy się razem” z udzia- 
łem wszechświatowej atrakcji ta- 
necznej ekscentryka Sherrier, Wio 
Rapackich i całego zespołu z Wal 
terem na czele, 


„WESOŁY WIECZUR” 
(Chłodna 49) 
Ostatni tydzień rewia p» t. 
„Z Chłodnej ma Nowy Świat” z, 


udziałem Messal, Halamy na cze- 
le całego zespolu, 


Dn. 3 września inauguracja se- 
zonu w nowym lokalu przy ul. 
Nowy Świat 69, rewią p. t. „Bie- 
kitny bał”, Udział bierze cały ze- 
spól z Messalką i Zizi Halamą 
na czele. 


Patsy Ruth Miller, Monte Blue 
Mary Carr i Ben Turpin 


Dźwięłowe Kino 


„FTĘCZĄ” 


Przejazd 9 przy Pałacu Mostowskich 
Początek o godzinie 6-ej, ost 10 


Wielki podwójny program 


„Braterska Miłość” 


w rol. gi. 
Slim, George Arthur 


oraz 


„Szalony Książe” 
wersji trancuskiej 
„ w rol. gł ) 
i| Joan Grawford i Wilian Haines 


ANANAS DLA MŁODZIEŻY I ZŁ. 


(Marszalkowska 114) 


Dziś i jutro rewia „Pani się 
ubiera” w wykonaniu całego ze- 
spolu z Hanką Runowiecką na 
czele. 


UŚMIECH WARSZAWY 


(Chłodna 49) 
W pierwszych dniach września 
otwarcie teatru rewją inaugura- 
cyina p. t. „Serce Warszawy”. 


ZNICZ | 


Dziś i codziennie rewja p. t. 
„Ach te nóżki” z N., Boiska i W.|! 
Zdanowiczem oraz film, 


MIGNON 


Rewia w 14 obr. „Oj te czasy”. 


Dźwiękowy 
RINO-TEATR MIEJSKI 
HIPOTECZNA 6, DŁUGA 25 
. Początek ò godz 6.30 
Pierwszy raz w Warszawie 
Podwójny program 


Kłopot z pannami 
= [U ovim == 


fascynująca komedja 
w roli głównej MARION DAVIES 


oraz 


Miłość murzyńska 


g PROSZE IWRACAC uwagę, a. biur: Metro i Poloniafilm 
PRSY Kro Pr Śr 1806. Ea „M UZA" 


Mokotowska 73 
Pocz, o g. 6 niedz. i święta o 3. 


PASY 
PASY 
PASY 
PASY 
PASY 
PASY de 
TESTY 


Skorupki, róg Marszałkowskiej, telefoan 
3U6-43. 627 


SRO 
dla letnisk domowe pod- 


POMP wórzowe ssącolłoczące Mi- 


ra z mosężnymi cylindram Duża wy» 


20 aktów razem 
Wielki podwójny program 
n PRZED WYROKIEM 
z Olgą Czecbhową 


2) GODZINA FLIRTU 


z Mary Prevost 
Ceny I zł. na wszystkie miejsca 


gumowe, 


fiszbinowe. 


przepuklinowe. 


dla panów. 3 


„S WIA1 O0 WID" 


Marszałk. 111. Pacz. 4. 6, B, 10, 


POGANIN| 


pozostaje nadal na ekranie, 


dziane ręcznie, 
trykotowe z nogawkami. 


dajność Nis ie ceny Jan Lewandow- ponieważ ostatnie dni wyka. 

ski Jasna 6 telefon 2386-88 611, zały niebywały wzrost 

ni reparacji MARZYĄ do pisania, treliweucji. 

P liczenia szybko, tanio, Bednarska 9 | === 

“el. 314-09 694 Dźwiękowe 99 
= wkl Kino +» B e1] N 


Puławska 39 Dojazd tramwajami; 
1,3,12 19. Pocz.5, 7, 9. Ceny ed 50 gr. 


Władczyni Miłości 
W ro', gł. Greta Garbo i John Gilbert 
KE EE" EMIL E r 


paść a Giernat przyjmuje ponioń 
przyjezdne miejscowe Złota 35 
front parter. 655 | 


jp ozodeeGipawia Szpzkowicz 

przyjmuje przyjezdne, miejscowe. 

Udziela porad Leszno 56. tel, 524 ui 
637 


na nowszych fasonów ury 


Analizy krwi i moczu. Elektroleczenie. Zapobieganie. Lekarze specjaliści 
od 9 rano do 9 wieczór. Niedziela do 1 ppol. Wizyta 4 zł. 048 


ZAKŁAD LECZNICZY © 


im. Rejtana Sp. Z O. O. 
| Miokotew, ul, Starościńska Nr. 1 róg ul. Rejtana tel. 432-20 
przyjmuje stałych chorych we wszystkich specjalnościach optócz zakaźnych 
< a i umysłowo chorych. 
Zakład <a. oddziały: chururgiczny, położnicZo -~ ginekologiczny i wew- 
nętrzny, W zakladzie stały lekarz. Pokoje oddzielne i sale ogólne. 
rzyjecia chorych przychodzących wszystkich specjalności. 
od godz. 9 rano dv godz. 8 wiecz. 


602 


jose Popławska przyjmuie pa- „w wielki 
wyborze po cenach rewelacyjnie n's- 


po roju szycia Marji Sarneckiej nie udzielą porad riezamożnym 


> goen a a B ustępstwo. Elektoralna 8—16-a 615 birh, na dogi CHMIELNA ki 
sle ra na e . zene 8 REBRE | sMęnyE pa | : ca Fr. Nai t- 
dlą prenięadnyęh osi TYSIĄCE CHORYCI Ba kę bulski i S-:a ks 


Taroa us 


wszelkie*e rodzaju na naj- 


FUTRA dogudniejwzyc" NAM 
spłaty polec 
Pea „WERMINE 


firma 
Urzędn kom, wojskowym specjalny 
rabat, Wysvłamw prospekty. 
telefon 
How SWIAT 48 422.85 K resi Liszki Apteka. 4437 
vraa r E E EE R E o O SE 


wzķęcią, kurezę, bóle, niestrawność 
zgagę, nudneść, wymioty, brak apety- 
tu. ogólne osłabienie ect. odzyskała 
zdrowie. używając ziółka sławnego na 
cały świat Doktora Dietla. Profesora | 50we. ! 
Uniwersytetu Jagiellońskiego. Zadajcie į PoleGyncze 


Z powodu kryzysu sprze» 


pialuie, stołowe, salony, gabinety, klu- 


ca r 
roby krajowe. 


ginilne modile w wielkim s 


„COLOSSE UM” 


Najchłodniejsza sala w Warszawie 
Nowy swiat 19 Pocz. 6 w święta 4. 


HARRY LIEDTKE 


jako 


RYWAL 
WŁASNEGO SYNA 


MAŁA SALA 
Wznowienie 
Phillis Haver 
żądna se sacji i sławy morderczyni z 


CHICAGO 


„WODEWIL” 


Nowy Świat 43 Pocz. 6 st. 10 
W krytym budynku w ogrodzie 
Niezrównani, niezawodni i jedyni 
PAT i PATACHON 
w film'e pelnym humoru p. t 
BPG LI GLV ZA WACH 
Nad program 
Bobusś podróżufße 
Dla młodzieży dozwolone 
Cenv biletów ZŁ 1.50 i 2 
Ilustracja muzyczna powiększonego 
zespołu muz. pod batutą M, Steintelda 


NAJWYTWORNIEJSZE KINO DŹWIĘKOWE 


„POLA NEGRI PALACE” } 
Wierzbowa 7, tel. 330-77 Pocz g. 6 
Dziś i codziennie 


MARION DAVIS 


imituje codziennie w obrazie 


MARJANNA| 


Mauryce'a Chevalier 


Nad program 
rewelacyjne dodatki dźwiękowe 


Pierwszy w Polsce HMino-Teatr 
Dźwięłiowy 


„SPLENDID” 


Senatorska 29. Pocz. 6, 8, 10 


Potężny sportowy dźwiękowiec 


„Pogarda Smioni 


w roli głównej 


Rychard Arlen 


Emocjonnjące wyścigi samochodowe 


Nad program 
najnowsze dodatki dźwiękowe 
Fietchera oraz światowe ahtualn. 


„STYLOWY” 


Marszałkowska 112. Pocz. o 6-ej 


Największe arcydzieło dźwiękowe 


„BIAŁE CIENIE" 


w rolach głównych 


RAQUEL TORRES 
i MONTE BLUE 


„FILAHARMON JA” | 


jasna 5 Pocz. 6, B, 10 godz. 
Film dźwiękowo.$piewany 


„lielona brygada 


w rolach głównych: 


H, A. SCHLETTOW 


niezapomniany Stienka Razin z filmu 


„Wołga Wołga” 


iwan Kowal-Samborski 
bohater filmu „Żółty Paszport" 


Bilety bezpłatne i ulgowe nieważne 


BRTOPFD " J. ZA PDNIR 


ərzeprawadził się na Leszno 25 front, 
erwsze p'ętro Telf, 195-14 621 


BUTRO 40. 5... 
PRZEROBKI, 


wyborze od 
400 2L 


RY I 
OKAZJA, dajemy mebie tanio» sy- od 50zł. przez Lipiec i Sierpień tylko 


w firmie SOBOL DZIELNA 5 


bawe, tapczany. otomany craz sztuki m. 34 tel. 245-31. Stałym i odpowie- 
c „Fierida” Chmielna 41, gzialnym klijentom bez zaliczki Woj- 
bezpłatnej broszury pouczającejl Ad. |FÓ8 Marszałkowskiej h 4 skowym i urzędnikom duży rabat. 
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Znaczone niemowlęta 


Ostatni spór, który wynikł między dwiema rodzinami 


w Chicago 


na tle zamienienia dwojga niemowląt, skłonił władze amerykańskie 


do znaczenia niemowląt, oddawanych do szpitali. 


Niemowiętom 


wypala się na plecach odpowiedni numer przy pomocy promieni 

ultra-fioletowych. Ślady tej zupełnie nieszkodliwej numeracji zni- 
kają same przez się po dwu tygodniach. 

o | oo O z nc 


ZNALEZIONO . 
Najstarszy na świecie słownik 


Pochodzi on z przed 7000 lat 


Francuska ekspedycja archeo- 
logiczna, dokonywująca poszu- 
kiwań w południowej Syrji, na- 
trafiła na ruiny starożytnego 
C USE E l OS 


Uczony norweski 
dr. Horn z Oslo 


miasta, które już na pięć tysięcy | 
lat przed naszą erą było ważnym, 
ośrodkiem handlowym i ag 
mywało ożywione stosunki z ca- | 
łym szeregiem odłegłych nawet 
krajów. | 

Wśród ruin znaleziono obszer- | 
ną bibljotekę, złożoną z wielkiej | 
ilości cegiełek, pokrytych napi- 
sami w kilku nieznanych jakichś, 
poza egipskim i babilońskim, ję- 
zykach. Uwagę uczonych zwró- 
cił fakt, że wiele takich cegiełek 
posiada napisy w porządku alta- 
betycznym. Po bliższych bada- 
niach potwierdziło się całkowi- 
cie początkowe przypuszczenie, 
że jest to najstarszy na świecie 
słownik, dający. pozateęm moż- 
ność poznania dwóch. nieznanych 
dotychczas języków oraz paru 
narzeczy. Podstawową częścią 
tego słownika są wyrazy babi- 
lońskie, obok których umieszczo- 
no wyrazy egipskie, hebrajskie 
oraz kilku języków, nieznanych 
dotychczas. 
| —-.. | zuj CCR" 

Nieporozumienie 

— Znowu pan wczoraj nie był 
w biurze. 

— Wczoraj było wesele, panie 
szefie. 

— Zbyt często się pan bawi. 

— Ależ, panie szefie, wczoraj 


który podczas wyprawy podbieguno- | się nie bawiłem — to było moje 


wej wykrył zwłoki Andreego. 


wesele. 


A BC 


Zgon świetnego, choć zapomn'anego poety 


Jim-Marjn" Mestrallet 


W tych dniach zmarł w M»n-|„L'ótre humain se transforme 


tonie francuski pocta Jean Ma- 


à vivre en cet azur, 


rie Mestrallet w wieku lat 74., Ou tou nage et se renouvelle, 


Wybitny ten poeta należał do 
pokolenia t. zw. symbolistów, 
lecz oddalony przez swój geniusz 
wrodzony, bardziej klasyczny, od 
modnych dziś kapliczek, żył i 
tworzył zdala od wszelkich szkół 
literackim j takim pozostał aż do 
zgonu, 


Był on przyjacielem Pawła 
Marguerittea i braci Rosny, 
pierwszy z nich napisał Świetną 
przedmowę do jego poematu 
„André Chćenier”, Rosny starszy 
opatrzył wstępem jego zbiór 
poezji p. t. L'Esprit des Caux”, 
a Rosny mlodszy — poemat p. t- 
„Dans l'espace”, w którym Me- 
strallet, począwszy od 1910 r., 
sławił zdobywców powietrza w 
specjalnym wierszu p. t. „Les 
Fils d'Icare”, pisząc m. in.: 


Fils de lair, abreuve d'un flot 
toujours plus pur, 
Une antre Ame en lui se revele”. 

Poza tem Mestrallet jest auto- 
rem szeregu poematów, w któ- 
rych najszlachetnicjsze piękno 
poezji nie jest rzadkoórią, mia- 
nowicie: „Poèmes vecus” (1883), 
„P Aller des santes” (1900), „Poè- 
mes dramatiques (1922), „En re- 
gard du rêve (1928), „Rythmes 
epars” (1980). 

Niestety w ciągu swego dłu- 
giego życia nie zdobył sobie od- 
powiedniego miejsca, jakie mu 
się należało z tytułu jego wiel- 
kiego talentu, dopiero pod sam 
koniec życia zajęto się jego twór 
czością po ogłoszeniu wyboru je- 
go dzieł p. t. „Choix d` poèmes”, 

Zmarły poeta był ojcom zna- 
nego i cenionego artysty-mala- 
rza Pawła Mestrallet. 


Biała Talu 


potężny film „Foxa“ z życia na Dalekiej Północy z udziałem Ele- 
nory Ulric i Louis Wolheima. 


Przeszedł 


5 razy naokoło świata 


Mato kto zdaje sobie sprawę z 
tegc, jakie rekordy daje codzien- 
na praca, zwłaszcza w zawodach 
wymagaiących ciągłego chodze- 
nia. A są to rekordy nielada. je- 
dno z pisn amerykanskich doko- 
nało z okazji 50-lecia pracy pe- 
wnego tstorosza w Chicago in- 
teresującego obliczenia, ile on w 
ciągu swej półwiekowej pracy 
zawodowej przeszedł. 

Wypadło 125.000 mil angiel- 


skich czyli ponad 190.000 kilo- 
metrów. Jeśli ktoś przewędruje 
1az jeden naokoło świata, już się 
o tem wiele pisze, a tymczasem 
czemże jest taki globtrotter wo- 
bec owego listonosza, który ze 
swych codziennych wędrówek 
przy roznoszeniu listów mógłby 
ułożyć pas, mogący prawie pię- 
ciokrotnie opasać kulę ziemską 
wzdłuż równika. 
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Włochy święcą dwutysięczną rocznicę urodzin 
Werzil usza 


Z tego tytułu w mieście Pietole 
stanowiący dowód wdzięczności 


wystawiono mu wspaniały pomnik 
narodu włoskiego dla nieśmier 


telnego twórcy Eneidy. 


Oswojone lwy 


ma swobodzie 
Groźne tyiko wczesnym ranxiem 


W południowo - afrykańskim | 
parku narodowym koło Worce-; 
Ster zwierzęta chodzą zupełnie; 
swobodnie j utraciły nietylko za- 
czepność swoją, ale nie odczu- 
wają najmniejszej obawy przed 
człowiekiem. Zwłaszcza lwy czu- 
ją się bardzo dobrze i zdradzają 
niepohamowaną ciekawość szcze 
gólnie w stosunku do samocho- 
dów. 

Gdy tylko samochód jaki za- 
trzynia się na jednej z wielu pięk 
nych, szerokich dróg, któremi 
poprzecinany jest park w róż- 
nych-xierunkach, twy podchodzą 
i obwąchują go ciekawie. 


Tylko wczesnym rankiem trze- 
ba się mieć na baczności, gdyż 
wtedy lwy leżą, pogrążone w 
półśnie, wygrzewając się na dro- 
gach, a w razie najcchania ich 
albo potrącenia mogłyby objawić 
E U ET 


W księgarni 


—- Proszę o książkę pod tytu- 
łem „Mężczyzna jest panem do- 
mu‘. 

*— Zechce pan pofatygować 
się do następnego pokoju, gdzie 
mieści się dział „Legendy i baś- 


swe nicządowolenie w sposób 
niezbyt mały dla turystow. 


Jeszcze 'edna nodobizna 
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+ +... 
świeżo zmarłego w Los Angeles 
znakomitego aktora filmowego, 
Lon Chaney'a, który ciężko zacho- 
rował podczas pracy przy ostat- 
nim filmie. 


0 błękitną wsięgę Atlantyku 


Bomby lotnicze jako środek walki gospodarczej 


r 


Swego czasu donosiliśmy o tajemniczym lotniku. który obrzucił kopalnię węgla w Providence (St. 
Zjednoczone) bombami. Obecnie dwudziestosześcioletni amerykanin Paweł Montgomery zeznał, 


że 


on to wlaśnie rzucił bomby, a do tego czynu zmusiło go kierownictwo strajku górniczego. 


` 


odbywa się obzcnie zawzięta walka między dwoma olbrzymami morskimi : angielcką „Maurctanją” i niemiecką 
y y g I ą 


„Europą”. Statck angiciski na tej iiu tracji umieszczony jest u góry. Chodzi tu o to, który z tych okrętów 
| szybciej przepłynie przestrzeń z Ewopy do Am*ryki. Dotąd palmę pierw szeńctwa trzymała niepodzielnie. „Ma 
urytanja” w ciągu lat kiku. Obecnie zaś Niemcy liczą na to, że chociaż „Maurstauja” miała 


w początkach 


wyścigu dwadzicścia minut różnicy na swoją korzyść, to jednak statex niemiecki zwycięży. 
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Ogłoszeń: 91-56. Uział kolportażu 91-56 (dodatkowy). Skrzynka pocztowa 745. Adres telegraliczny ~ 


ABC Warszawa 


PRZEDSTAWICIELSTWA: 


= 


Lublin 
3-go Maja 1; Piotrków Trybunalski, Sh wackiego 9 te 

ciuszki 81, tel. 68, Włocławek, Cyganka 26, tel. 136. 
PRENUMERATA: miejscowa (z odnoszeniem do domu) i zamiejscowa — zł. 4.50 m esięcznie. 


Kontr czekowe P K. O. Nr, 


Plac Litewski 1, te 


.59, Poznan, 


P K. O. Nr. 15550 


243; Kal sz Aleja 


13550. 


Józefiny 4, tel. 209; Koło 


Murna 2, 'el 39-18; Suwa:ki, Koś. 


Kontc czekowv 
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1, tel 91-56. 


za miejsze wys»koici 1 mil m:tri orzez s 


Silinme a 3), drożeń 
Za terminowy druk » łoszeń Administracia me »dnowiada. 
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(ną wszystkich stronach iest po 6 sznalt) na l-ei stronie 
stroni: —3) gr, Go mraikaty (wzni:akii—15) zł. Lekarsaie— 


dc. powyżej 299 milim —pe 50 śr 
a tłusty 
zra «olor czecw»ny (może być na 


Kierownik: [adcusz Ucieszyńsk 


Wydawca: MAZOWIECKA SPOLKA WYDAWNICZA. 


